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Niemiec w 


Gdańsku 


Demonstracyjny wjazd floty wojennej Rzeszy do porty 


Gdański apetyt na polki plac amunicyjny w Westerpiafie 


GDAŃSK, 2£.VYI. (Tel. wł.) — | udział organizacje szturmowe S. 


Poświęcenie pomnika dla po-|zaehodnich zc wzgiędu na ich |dzin uiegła wielkiemu napreżo- 


W Gdańsku krążą uporczywe po 
głoski, jakoby czynniki niemiec- 


A. i S. 8. oraz pewne oddziały | ległych 


policji. 


kie przygołowywały DEMON- 
-STRACYJNY PRZYJAZD WO- 
JENNEJ FLOTY NIEMIECKIEJ 


W wykonaniu tych uchwał już 


wne posunięcia. Zmobilizowani 


marynarzy niemiee- 


kich w przedmieściu NOWA 


| SZKOCJA odbyło się wczeraj: 
nastąpiły na terenie Gdańska pe-| 
|BLICZNOŚCI. w obecności kil- 


PRZY SŁABYM UDZIALE PU- 


ton imperialistyczny. RZESZA |niu. Jak donoszą z Waszyngtonu 
DOMAGA SIĘ BOWIEM ZWRO | tamtejsze agencje telegraficzne i 
TU WSZYSTKICH ZIEM. KTO dzienniki przynoszą WIADOMO- 
RE KIEDYŚ DO NIEJ NALE-|ŚCI, BUDZĄCE NAJWYŻSZY 
ŻAŁY, a więe — jak obawiają | NIEPOKÓJ CO DO NAJBLIŻ- 


DO PORTU GDAŃSKIEGO. —] młodzi ludzie w wieku od 16 do kudziesięcia delegatów niemiec |się we Francji — również AL- | SZEJ PRZYSZŁOŚCI EUROPY. 


„Wizyta* floty niemieckiej ma, 20 łat otrzymali wezwania do kiej marynarki wojennej, skła-|ZACJI I LOTARYNGII. 


podobne nastąpić 29 CZERWCA, į stawienia się i zostali WYSŁA- 
T. J. W DNIU, KIEDY CAŁA|NI NA PRZESZKOLENIE DO 
POLSKA OBCHODZIĆ BĘDZIE | PRUS WSCHODNICH na okres 
„ŚWIĘTO MORZA“, a do Gdyni | kilku tygodni. Cała ta sprawa 
zjedzie 100 tysięcy osób z całejj jest trzymana w wielkiej tajem- 
Polski. Cele tej prowokacyjnej, niey, do tego stopnia, że owym | 
„wizyty są więc aż nadto przej-. młodym ludzión NIE WOLNO 
rzyste, Niemcy nie'liczą się jed-| POROZUMIEWAĆ SIĘ Z RODZI 
nak — zdaje się z tym, — że na, CAMI, pozostałymi w Gdańsku. 
taką demonstrację swojej floty, ani pisać do nich o iym. gdzie 
wojennej w porcie gdańskim mu się znajdują i co robia. 


steli by UZYSKAĆ ZEZWOLE- 5 
NIE RZĄDU POLSKIEGO. Komu jest potrzebny 


Hitferowcy marzą 
o Westerpiatte 


GDAŃSK. 26.VF — Hitlerowcy 
gdańscy żądają obcenie oddania 
im POLSKIEGO PLACU AMU- 
NICYJNEGO W NOWYM POR- 
CIE — WESTERPLATTE z u- 
zasadnieniem, że na Westerplat- 


GDAŃSK, 26 czerwca. (PAT). 
Na odprawie ZWIĄZKU MARY 
NARZY NIEMIECKICH W 
GDAŃSKU po przemówieniach 
KONTRADMIRAŁA FLEISCHE 
RA i KOMANDORA RAVENA, 
którzy starali się udowodnić 
NIEMIECKOŚĆ GDAŃSKA, za- 


dających się z oficerów j mary- 
narzy. 


Sidia na szefa 
polskiego teln'ctwa 


Spodziewają się tam. że W KOŃ- 
CU SIERPNIA LUB TEŻ NA PO 
CZĄTRU WRZEŚNIA . MOŻE 
DOJŚĆ DO POWAŻNEGO KRY 
|ZYSU W EUROPIE. 


Nastroje w Ameryce są pesy- 


Co się tyczy Połski. ło widać 
wyraźnie, że zagadnienie Gdań- 
ska nie jest dla niemeów środ- 
kiem samym w sobie, leez iest 
fo lylko ETAP W DĄŻENIU 


GDAŃSK. 26-g6. czerwca. —|DO OSŁABIENIA RZECZYPO- | mistyczne, co się odbiło na tam- 


Władze gdańskie oskarżyły sze- 
fa celnietwa polskiego w Gdań- 
sku p. Świdę © rzekomy współ- 
udział w zabójstwie Maksa 
Griibnaua w Kałdowie, to na- 
turałnie nie ma żaćnych pad- 


sław. Pan Świda zosiał wezwa- | CAMI. 


ny przez sad gdański. by się ..ja 
ko morderca“ stawił na termin. 
Naturalnie wezwany fak bez- 
prawnie, wysłał z Gdyni gdań- 


szczanom zawiadomienie. że z| TESŁ w RZYMFIR. Stwierdzaja | „. 


SPOLITEJ. 
W warszawskich kołach poli-, w Nowym Jerku nastąpił SPA-' 
kuta: stwierdzają słannw- | DEK KURSÓW i giełdę zamknie. 


jtejszej giełdzie. Na Wali Street 


czo, że. nie było żadnych hezpo-, to, przy tendencji bardzo słabej. 
|średnich hrb POŚREDNICH RO z sze 
KOWAŃ O GDAŃSK z NIEM- Niech żyje 
polski Gdańsk! 
Zdecydowanie demeniowane GDAŃSK, 26.6, — Powracający 


są, lansowane przez prisę za- | do domu członkowie Zjednoczenia 
graniezną pogłoski o SPECIJAL | zaw, pol. zw. pracy Tusk i Żabiń- 
NEJ MISH! NUNCJUSZA COR- | ski, zostali. aresztowani na dworcu 


osrzyk: -„Nieci żyje polski 


tego „zaproszenia* nie skorzy- | tu stanowezo, iż WYJAZD NUN | Gdański". Stanęli oni przed sądem 


sta. 


Co mówi Warszawa? 


CJUSZA 


ZWIĄZKU gdańskim, który pierwszego ska- 


> 


zał na 6 i drugiego wa 5 miesięcy 
więzienia. 


POZOSTAJE w 
WYŁĄCZNIE ZE | 


te rzekomo panuje martwota i|brał głos FORSTER, powtarza- 
cisza, a przez Gdynię Polska o-i jąc znane już dostatecznie argu 


Warsz. kor. „Głosu Porannc- 


go“ telefonujee: | s we wrześniu, 


SPRAWAMI KOŚCIELNYMI. | 


Oba wyroki wywołały oburzenie 


Glo- ludności polskiej w Gdańsku: 


trzymuje rzekomo i tak angiel- 
skie czołgi, aeropłany, motory 
it. d. 


menty niemieckie i usiłując 
wmówić słuchaczom, że Polsce 


Gdańsk więc potrzebuje; GDAŃSK NIE JEST POTRZEB 


Westerplatte, a Polska jej jako-| NY. 


by nie potrzebuje, a więc Polska 
sama winna ZLIKWIDOWAĆ 
SWÓJ PLAC AMUNICYJNY I 
ODDAĆ SUWERENNOŚĆ NAD 
PORTEM GDAŃSKOWI. 

Do tych „żądań“ prasa gdań- 
ska dodaje jeszcze złośliwe uwa- 
gi świadczące o jej niezwykłej 
naiwności, bo obłiczone na po- 
kłócenie polaków z anglikami. 
mianowicie, że „Anglia nie da 
Polsce pieniędzy, a tylko stary 
zużyty materiał zbrojeniowy, i 


że w ogóle mocarstwa zachodnie | Stosunków 


w ostatnim momencie. poradżą 
Polsce oddać Gdańsk, bo one nie 
chwycą za hro“, oraz inne po- 
dobne brednie, świadczące o sła- 
bym koncepcie propagandy ber- 
lińskiej. 


Gdański „Freikorps“ 


a. WA grupa 


Niemiecki kredyt dla Rosji | 


Berlin ofiaruje 750 milionów marek ma IO laí 


Z Berlina donoszą, źe wpływo Sją sowiecką, które w ostatnich nych zwracają uwagę, że roko- 


ciężkiego przemysłu 
niemieckiego. postanowiła wy- 
słać do Moskwy delegację swych 
przedstawicieli dla ożywienia 
ekonomicznych z Ro- 


ministra Grabowskiego 
Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go* telefonuje: 
Minister sprawiedliwości Gra 
boówski wydał instrukcję do są- 


GDAŃSK, 26.VI (Tel. wł, ..Gło) dów, notariuszy i komorników 


su Porannego“) — 


w sprawie prowadzenia staty- 


W Gdańsku odbyła się narada|styki sprzedawanych nierucho- 
przywódców hitlerowskich, Wol-| mości w drodze dobrowolnej i z 


nego Miasta 


pod przewodnie-| licytacji. 


Tnstrukcja ta kładzie 


twem Himmlera. Uchwałóno za-| nacisk na wymienianie w kar- | 
łożenie KORPUSU NA MODŁĘ) tach słatystycznych narodowoś- 


WOJSKOWĄ 


„FREIKORPS*, | ci sprzedawcy i nabywcy mieru- 


PODOBNEGO DO TEGO. JAKI| chomości, tak aby pojęcie naro- 


BYŁ UTWORZONY 


TACH. W kerpusic tym wezmą | ne z obywatelstwem. 


W warszawskich sferach miaro 


dajnych uważają, że ostatnie |su Poranncge*) — | 


przemówienia Goebbelsa wzbu- 


PARYŻ. 26.VT (Tel. wł. „ $ 
Marynarze łotewscy ze-statku an- 
qielskiego „Baltrover”, którzy w 


Koła polityczne uważają. że 


+ a 3 7 > A > : MO wa AS, Sro EA 
dziły zainteresowanie państw / sytuacja w ciągu ostatnich 24 go- Nowym Porcie pozrywali sztanda 


czasach wykazują stagnację. 
Trzech delegatów - ekspertów 
już wyjechało da Moskwy, resz- 
ta ma się tam udać w najbliż- 
szym czasie. . 
- Delegacja- ta- ZAPROPONO- 
WAĆ MA ROSJI KREDYT -W 


WYSOKOŚCI 750 MILIONÓW | 


MAREK NA 10 LAT. które mia- 
ły by być zrealizowane w dosta- 
wach fabrykatów niemieekieh. 

Niemey zaś miałyby dokonać 
zakupów większej ilości surow- 
ców pierwszej potrzeby, jak nať- 
ty, drzewa, skór. 

Ambasador niemiecki -w Mo- 
skwie v. Schulenburg, który ba- 
wił ostatnio czas dinższy w Ber- 
linie. ma niebawem powróci 
znów na swe stanowisko. 


Zwykłe rozmowy... 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 


W SUDT-|dowości nie było identyfikowa- | nego“ telefonuje: 


W polskich sferach miarodaj- 


jry hitlerowskie skazani zostali 
| przez sąd na 5 miesięcy więzienia. 

Obywatel gdański, Boeckemann 
został skazany w trybie przyśpie- 
szonrym przez sąd gdański na 1 mie 
f siace aresztu za powiedzenie: „Pol- 
ska może wkroczyć do Gdańska 
‘bez wystrzału, ponieważ ma do te- 
go prawo na podstawie siatutu 
wolnego miasta”. 
Aresżtowania polaków w Gdań- 
sku są coraz liczniejsze. W ciągu 
jednego z ostanich dni ' -dekonano 
aż ośmiu aresztowań pod  rozrma- 
itymi pretekstami. 


Polakom wymawiają 
mieszkania 


GDAŃSK, 26.6. — Partia hitle. 
iowska wydała w Gdańsku poniny 
okólnik, przynagłający © członków- 
właścicieli kamienie, aby wszystkim 
iokatorom polskim, vez względu na 
to czy chodzi >o rodziny, czy o Sa- 
moine osoby, powypowiadali miesz 


przyjmowali połaków. Stosując się 
s 


| wania gospodarcze nicmiecko - 
„sowieckie mają charakier zwy- 
| z z 
kłych corocznych rozmów gospo 
darczych i nie wybiegają poza 
ramy: normalnych porozumień. 
R EOS JO POTU TEPES ETTE 
pozostanie w więzieniu 
POZNAŃ, 26 czerwca. — Ri- 
lą Gorgonowa, stłarająca się o 
przedtermiriowe z 


S 
| wi 


zwolnienie 
ęzienia, otrzymała niedawno 
(odpowiedź odmowną. 
czego pozostanie w więzieniu 
poznańskim do maja przyszłego 
roku. 


wobec 


kania, a do wolnych mieszkań nie 
do tego nakazu partyjnego w tiş- 

ir 22, 23 i 24 þh. m. wypowiedzia- 
~ no mieszkania polakom w liczbie 


Pochłonięla | 18 rodzin, w Sidlicach, Gdańsk, 
Wrzeszczu, Sopotach i Oliwie 


Więźniarka 
jodseparowania. się 
1 


stosuję melodę 
od swych 
współlowarzyszek. 


jest całkowicie haflowaniem. 


Z ars = 


szy wyścig mów. Istny potok 
słów rozlewa się szerokim ko- 
rytem prawie po wszystkich 
krajach. Pewien dowcipniś-sta- 
tystyk dokonał zestawienia 
przemówień za ostatnich dni 
trzydzieści. Okazało 
tym okresie wygłoszono 
świecić aż 42 wielkie, porusza- 
jace najdonioślejsze zagadnie- 
nia, mowy. Były dni, gdy ośmiu 
czołowych mężów stanu popisy 
wało się swą ełokwencją. Przy 
okazji przekonaliśmy się. jakie 
narody są najbardziej „pyska- 
te“, gdzie zaś przemówienia są 
zbytecźne, Wedle natężenia pro 
pagandy i ilości 


w 


| 


| 


| 
| 


stawiało się przed 
czarnymi koszulami miraże 
wkroczenia do Nicei, Tulonu, 
może i Marsylii, a tu tymcza- 
sem fiasko na całej linii. Bez- 
czelni, do szpiku kości ponoć 


zgangrenowani francuzi, ani na 


się, iż w|chwilę nie zlękli się, nie prze- 


straszyli się zbrojnych falang i 
nie tylko figę, ale opancerzoną 
pięść pokazali swej łacińskiej 
siostrzycy. Przeciwnie, milion 
francuzów, pochodzenia włos- 
kiego, emigrantów i nciekinie- 
rów. zgłosiło wierność republi- 
kańskim sztandarom  przybra- 
nej ojezyzny. Zamilkli więc fa- 
szyści, boją się, po zaprzedaniu 


mów można |ojczyzny niemcom, stanąć oko 


wnioskować również o stopniu w oko z narodem włoskim. 


spoistości poszczególnych spo- 
łeczeństw i psychicznym przy- 
gotowaniu do tego, co nas być 
może wkrótce oczekuje. 

Otóż musi ulec gruntownej 
zmianie panująca i ustałona do- 
tychczas opinia o charakterze 
niektórych narodów. Powszech- 
nie głesiło się, że od anglika z 
trudem wydobywa się słowo, a 
niemiec to mruk, zaś do „pys- 
kaczy“ zaliczono francuzów i 
połaków. 
kiiku lat, nie tylko miesięcy, 
zupełnie inne pozwala wysnuć 
wnioski. 

Mrukowaty niemiec, opano- 
wany przez „anstriackie gada- 
nie*, z entuzjazmem stanowczo 
godnym lepszej sprawy, rzuca 


słów bez liku, łudzi, uwodzi, | ppierając je 


grzmi, grozi. obraża. 


znaczenia do tych przemówień 
—uległy one w stosunku wprost 
proporcjonalnym do zbrojeń 
państw demokratycznych—zna- 
cznej dewaluacji. Żadnego e- 
sha nie wzbudzają przemówie 
nia Goebbelsa, chociaż stara się 
ekwilibrystyką języka wystinąć 
się na pierwszy plan zaintere- 
sowań powszechnych. Ze znacz- 
nie większą uwagą przysłuchu- 
je się świat enunejacjom angieł 
skieh mężów stanu, chociaż w 
zdumienie wprowadza niezrozu 
miała dla wielu ich  częstotli- 
wość. Widocznie zadowolonych 
na ogół z życia, flegmatycznych 
anglików, wychowanych poza 
tym w atmosferze integralnej 
demokracji, trzeba jednak „pod 
bechtać“ aby wkroczyli na dro- 
ge stanowczych posunięć. Tyl- 
ko w tym wypadku możemy 
pojąć owe częste mowy Cham- 
berelainów, Churchiłłów, Ede- 
nów, Halifaxów. — Obok tych 
mów do scementowania opinii 
publicznej w W. Brytanii przy- 
czyniłi się swą przysłowiową — 
na szczęście—niezdarnością po- 
ltycy państw dyktatury. 
Jakoś zamilkii ostatnio włos- 
ey trybuni faszyzmu, co raz 
saniej słychac wyreżyserowa- 
nych mów z pokładów okręto- 
wych, galerii ruin starorzym- 
skich, z dachów czołgów i „lotu 
ptaka“. Nielada twardy orzech 
do zgryzienia miał biedaczysko: 
oddać po tylu latach primabal- 
Jerowania palmę pierwszeństwa 
konkurentowi na „osi“, oddać 
sie pod jego batutę jest dlań na- 


Statystyka ostatnich |, 


| 


| 
| 
| 


Inne są powody milczenia u 


24. VI. 


nie narody, pokrewne pod 
względem psychologicznym, e- 
lokwentne w chwilach beztros- 
ki, dokładnie zdają sobie spra- 
wę z powagi obecnej chwili. Nie 
czas dziś na gadanie — spisana 
została umowa bez słów i papie 
ru. W potrzebie po brzemicn- 
nych „słowach nastąpią natych- 
miast męskie zdecydowane czy- 
ny. Minister spraw zagranicz- 
nych Beck u nas, premier Da- 
ladier we Francji, złożyli lako- 
niczne, nie wzbudzające u niko- 


Dr. WANDA JAKOBSON 


b. psycholog Miejskiej Poradnt 
Wychowawcgej 
PRZYJMUJE OD i LIPCA 
we wszelkich sprawach związanych 
z rozwojem, wychowaniem I naucza- 

niem dzieci i młodzieży 


w Kolumnie 
Pensjonał CARLTON 


połaków i francuzów. Dwa brat | godziny przyjęć: od 4 — 6-ej, tel. 10, 


— GŁOS PORANNY — 1239. 


SŁOWA I TREŚĆ 


Wyścigowi zbrojeń towarzy- | niedawno 


go chyba wątpliwości, deklara- 
cje i dalsza inicjatywa przeszła 
do rąk tych, którzy zwykle w 
podobnych sytuacjach mają o- 
statnie słowo do powiedzenia. 


| Minęły bezpowrotnie czasy nie- 


produkcyjnych replik na niepo- 
czytalne wyskoki panów hitle- 
rowców i faszystów. — Narody 
zjednoczone dookoła idei zdecy 
dowanej obrony nie potrzebują 
dziś zdawkowych frazesów, — 
Chętniej słuchają nie dyploma- 
tów i mocarzy słowa, lecz mo- 
carzy czynu i siły. — Rubikon 
cierpliwości został przekroczo- | 
ny; dziś groźby swe panowie 
dyktalorzy mogą schować do la 
musa, a na najskromniejsze 
choćby zamierzenia zaborcze 
odpowiedź będzie mocna i sta- 
nowcza. Dał tej myśli napewno 
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dla wszystkich zrozumiały wv- 
raz w niedzielnym przemówie- 
niu na historycznych polach 
Verdun  generalisimus armii 
państw demokratycznych—gen. 
Gamelin, gdy oświadczył: 

„Trzeba umieć ryzykować po 
to, by zwyciężyć, a wtedy osłal- 
ni kwadrans decyduje o wszy- 
stkim,. nie osiągnie się zwycię- 
stwa wahaniem się przed pod- 
jęciem wysiłku, tak samo. jak 
nie zdobywa się respektu 'przez 
ustępstwa”. 

Żołnierze z prawdziwego zda- 
rzenia przemawiają rzadko. — 
Od generała Gamelin'a dotych- 
czas było trudno wydobyć sło- 
wo. W swej mowie napewno 
ważył każdą sylabę, dla tego też 
doniosłość jej jest wyjątkowa. 

J. K. 


(0 nam szykuje jesień 1939? 


Nowy nacisk Hitlera 


Paryż, w czerwcu. 


Prasa paryska coraz częściej 
i uporczywiej wypowiada przy- 
puszczenie, że przerwa, jaka na 
stąpiła po zagarnięciu Czecho- 
Słowacji przez niemców, zbliża 
się ku końcowi i że „oś“ przygo 


towuje, wedle starych recept, | 


nowy nacisk na. mocarstwa zil- 
chodnie. 


jest jednakże, aby groźba wojny |sy francuskiej: 


była tym razem jeszcze strasz- 
niejsza, niż we wrześniu. 
Zdaniem polityków 


1) Zahartować ducha demokra 
cji, wypalić ostatnie resztki na- 


berliń-! strojów klęskowych i 


skich sytuacja strategiczna jest| 2) Możliwie najszybciej zakoń | 
w tej chwili dla Niemiec wygod |czyć formowanie frontu obron 


|niejsza, niż jesienią ubiegłego ro |nego, włączając doń Rosję so- 


ku. Tak więc po raz pierwszy w ;wiecką, 

dziejach Niemiec mają one moż| .Mobilizacji moralnej“ doma- 
ność zagrożenia Francji od strojga się szczególnie kategorycznie 
ny Pirenejów. Hitler ma nadzie- |Keryllis w „Epoque“. 


„Oeuvre“ podziela to zdanie, ję, że wszystko to będzie wzięte 


We- 


obserwatorzy w Berlinie uważa- 
ją, że Hitler pośpiesznie przygo- 
towuje kolejny nacisk na demo- 
kracje. Rozwoju tej operacji na- 
leży się spodziewać za dwa do 
trzech tygodni. 

Hitler żywi nadzieję. rzekomo 
na podstawie tajnych raportów 
z Londynu, że anglicy gotowi 
są pójść na ustępstwa. Dla powo- 


|że w opinii publicznej mocarstw 


zachodnich nastąpi w decydują- 
cym momencie taki sam prze- 
łom, jak we wrześniu 1938 r. 
Niemcy zamierzają podobno 
pozostawić tym elementom .,mo 
nachijskim* furtkę. Berlin za- 
mierza prowadzić sprawę tak, 


| aby mocarstwa zachodnie nie 


„Obecnie kiedy Włochy - Niem 


a na doniesieniach, 0- |poq uwagę przez demokracje i|cy kończą przygotowania do no- 
Dziś już | trzymanych z berlińskich źródeł, 
nikt nie przywiązuje większego | dobrze poinformowanych. 
dle opinii tej gazety zagraniczni | 


wego, kolosalnego szantażu i szy 
kuja się do ponownego oddziały 
wania na nas terorem jest 
absolutnie konieczne doprowa- 
dzenie państw demokratycznych 
do takiego stanu. aby mogły one 
wytrzymać zbliżającą się próbę 
moralną“. 

Keryllis radzi, aby nie zdawać 


| miały prawnych podstaw nie tyl | się na przykład z 1914 roku, kie 


ko do wojennego poparcia Pol-' 4 
| ostrej walki wewnętrznej, okaza (eji jest propaganda. A na pro- 


ski, ałe nawet do mobilizacji. 


dy Francja, przeżywająca okres 


W przewidywaniu tego mane- ła się zjednoczona w chwili po-| 


dzenia tego manewru konieczne | wru konieczne jest, zdaniem pra ; wszechnej mobilizacji: | 


śdyż nie chcą dopuścić do wybuchu wojny 


W swej rewelacyjnej rozpra- 
wie francuski publicysta Michel 
Cart pisze: 

„Człowiekiem, od którego dziś 
zależą decyzje epokowe w Eu- 
ropie, nie jest — jak powszech- 
nie się przypuszcza — Hitler, 
lecz Mussolini. 

Okazuje się czytamy 
tam — że Mussolini w związku 
ze sprawą Gdańska, ostrzegał 
Hitlera w poufnym liście, które 
go treść zna już szereg osób w 
Rzymie, przed ryzykiem rozpe- 
tania pożogi wojennej. 

W tych dniach wrócił do 
Brukseli z Rzymu pisarz belgij- 


— Jeżeli pan liczy na pomoc 
Mussoliniego — wołał / wtedy 
Hitler — to się pan grubo myii. 
Mussolini to wielki 


Wystarczyłoby 100.000 niemiec 
kich żołnierzy, aby całą armię 
włoską, nie tylko odepchnąć od 
Brenneru, ale zapędzić pod Ne- 
apol. 

Gdy Mussoliniemu powtórzo- 
no tẹ rozmowę, zaczął przebie- 
gać nerwowo wielkimi krokami 


człowiek. | 
ale jego wojsko nie nie warte. | to, co Hitler mówił: Najsilniej- | dowodzą im istnienia 


po sali pałacu weneckiego, 
przez dłuższy czas nie nie mó- 
wiąc, wreszcie zawołał: 

— A jednak nieprawdą jest 


szą jest ani jego. ani moja ar- 
mia — ale francuzów. 

Duce nie łatwo znosi upoko- 
rzenia — pisze rzymski kores- 
pondent pism paryskich Giu- 


' seppe Villa. Co myśli Mussolini 


o swoim sprzymierzeńcu, który 
w oczach całej Europy ustrwa 


SŘ ț O na drugi plan? Mussolini ezu 
| zjednoczone kolonie letnie Organi- | je się coraz bardziej skrępowa- 


zacji „Watehija” i „Lamatara* |ny wzrastającymi pretensjami 
| Rzeszy Niemieckiej. 


ski Paul Louis. Zamieszcza on |w Karwi, Druskienikach, Zakopanem, : a 

w prasie niezwykle znamienne |J4Temczu, Zaleszczykach, Krynicy, pi- | Mussolini stara się wpłynąć 
FRZ ze: Chair ; wnicznej, Kazimierzu, Truskaweu |na Hitlera, by odroczył moment 

ZA PW Pu i Ciechocinku | wybuchu konfliktu europejskie- 

„Nie jest bynajmniej tajem- zostały uruchomione z dniem 15 czerw | x d szlego roku. Włochy 

i — pi y, ilca b. r. Kolonie noszą charakter tury- go GU prySuIeE z E 

tas pe že Mussolini S EN o- | bowiem nie są przygotowane 


śuwa f styczno - wypoczynkowy. Budynki ko- 
Pomeczywa już od czasu aneksji lonijne są skanalizowane, pokoje 2, 3- 


osobowe. światło elektryczne, wikt ob- 
fity i smaczny 5 razy dziennie. Wyjaz- 
dy grupowe i indywidualne — codzien- 
| nie. 

Bliższych informacyj udziela i zapi- 
sy przyjinuje sekretarial Bar - Kochby, 
Łódź. Piotrkowska 111. tel. 269-09, co- 
dziennie w godzinach 18 — 22eej. 

Członkowie Bar-Kochby korzystają 
|z indywidualnych 50 proc. zniżek ko- 
jlejowych w przejazdach dla celów tu- 
rystycznych, 


Austrii osobistą tragedię, jeżeli 
chodzi o jego stosunek do Hit- 
lera. 

Istnieje dokument, charakte- 
ryzujący stan duszy Mussolinie- 
go gdy losy Austrii się ważyły. 
Jest to zeznanie b. kanclerza 
Schuschnigya, zawierające frag 
ment jego rozmowy z Hitlerem 


pewno dotkliwym ciosem. Tak |w Berchtesgaden. 


do wojny. 

Wskazują tu na: 

1) zły stan lotnictwa włoskie- 
40. 


2) rozproszenie armii włos- 
kiej, 
3) brak rezerw materialo- 


wych w Italii. 
Wojny w tym roku nie bę- 
dzie — mówią w Rzymie. 


za dwa -- trzy tygodnie 


„Wówczas kraj 
zaskoczony. 


został nagle 
Nie przeżywał n- 


| przednie „bezkrwawej wojny“, 


a nerwy jego nie były poszarpa- 
ne, jak obecnie“. 

W r. 1914 propaganda niemiec 
ka nie zdążyła dokonać takiej ro 
boty, jaką nieustannie uprawia 
teraz, w ciągu trzech lat, z za 
miarem wprowadzenia rozkładu 
do szeregów przyszłych nieprzy 
jaciół. 

„Wówczas francuzów nie pyta 
no, czy chcą nmierać za serbów. 
Nie uprzedzano ich, że Rosja 
zdradzi. Nie wbijano im do gło- 
wy, że wojny życzą sobie żyd 
masoni i wojujący typu Chur 
chilla, Edena, Duff-Coopera i in: 
nych. Nie zatruwano ich syste- 
matycznym kłamstwem, nie przy 
gotowywano na pożarcie ogniem 
niemieckiej propagandy“. 

Orężem „moralnej mobiliza- 


pagandę, zdaniem  Keryllisa, 
zwraca się we Francji mało uwa 
gi: 
„Władze czynią w Niemczech 
i we Włoszech ogromne wysiłki, 
aby przekształcić mózgi europej 
skie. W Anglii Chamberlain zro- 
zumiał konieczność periodycz- 
nych wysłąpień, celem stworze- 
nia w opinii pubłicznej niezbęd- 
nego nastroju. W Ameryce Roo- 
sevelt i Cordel Hull cierpliwie 
wyjaśniają masom istotę głów- 
nych problemów europejskich i 
więzów, 
łączących demokracje całego 
świata. We Francji obywatel 
pozostawiony jest własnemu s3- 
dowi, własnym impulsom — i co 
jeszcze gorsze, zabójczej propa- 
gandzie zagranicznych agen- 
tów... 

Keryllis obawia się, że jeśli 
tak będzie trwało dalej, na mar- 
ne pójdzie wszystko, co osiągnął 
dotychczas Daladier na innych 
polach. Moralna mobilizacja na” 
rodu — to trudne ale wspaniałe 
zadanie, któwe ma przed soba 
premier. 

O mobilizacji dyplomacji za- 
chodniej, to jest o konieczności 
zakończenia możliwie szybks for 
mowania wspólnego frontu prze- 
ciwko agresji pisze „Petit Pari- 
sien“: 

„Organizację systemu obron- 
nego w Europie wschodniej moż 
na będzie uważać za zakoficza- 
ną jedynie tego dnia, kiedy fran 
ensko - angielsko - sowiecki palt 
stanie się rzeczywistością", 


R. F, 
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w SOBOTĘ MOWA HITLER 


Goering wzywa przemysł do oszczedzania drzewa 
Mnożą się represje w zabranych krajach 


BERLIN, 26 czerwea (PAT)— 
Kanclerz Hitler wygłosi w Bre- 
mie 1 lipca podczas spuszczenia 
na wodę nowego krążownika 
przemówienie polityczne. 


BERLIN, 26 czerwca (PAT)— 
Marszałek Goering, który prze- 
bywa dotychczas w swojej posia 
dłości wiejskiej, powrócił do 
Berlina, obejmując urzędowanie 
w swoim ministerstwie. 


BERLIN, 26 czerwca (PAT)— 
Marszałek Goering przemawia- 
jąc dziś na kongresie gospodar- 
ki leśnej omówił zadanie, jakie 
ma do spełnienia gospodarstwo 
leśne wielkiej Rzeszy. 

„Po wojnie światowej, z po- 
wodu utraty wielu obszarów sil- 
nie zalesionych oraz terytoriów 


kolonialnych — mówił Goering 
— Niemcy zmuszone były dowo- 
zić z zagranicy około % swego 
zapotrzebowania na drzewo. — 
Ten stan rzeczy nie uległ zmia- 
nie i wobec konieczności stoso- 
wania znacznych ilości drzewa 
w produkcji przemysłowej, nie- 
mieckie gospodarstwo leśne stoi 
przed zadaniem wzmożenia wy- 
twórczości drogą jaknajlepszej 
organizacji i wzmożenia tempa 
pracy. 

Z drugiej strony przemysł, ko- 
rzystający z surowca drzewnego 
pamiętać musi o konieczności o- 
szczędzania drzewa i jaknajbar- 
dziej racjonalnego jego zużycia“, 


CHÓRZY LECZCIE SIĘ W 


zagraniczne. jest nasza SÓL 


Rugi w przemyśle 
zbrojeniowym 
PRAGA, 26 czerwca (PAT.) — 
Niemczenie czeskich zakładów 
przemysłowych postępuje z całą 
bezwzględnością. Po zamianowa- 
niu członkami rady nadzorczej 


wielkich zakładów uzbrojenia 
„Skody* niemców. obywateli 
Rzeszy. nastąpiły obecnie zmia- 


ny personalne w zarządzie dru- 
giej wielkiej czeskiej fabryki 
broni t. zw. „Zbrojówce*. 
Dotychczasowych 14 człon- 
ków rady nadzorczej wraz z na- 
czelnym dyrektorem Outratą zo- 


stało usuniętych, a na ich miej-| Prasa donosi z Kłajpedy, iż od- 


KRAJU! Silniejssa i skuteczniejsza w działaniu, niś podobne środki 
z lub WODA GORZKA MORSZYŃSKA. 
się w niedomaganiach żołądka, przy raparciu stolca i cierpieniach wątroby. 


MORSZYNSKA 


sce zamianowano niemców, rów 
nież przeważnie obywateli Rze- 
szy, 


Przymusowa rekrutacja 
robotników 


Š się tam codziennie licyta- 
RYGA, 26 czerwca. (PAT.) j 


cja mienia uchodźców. Mienie 
to sprzedawane jest po niebywale 
niskich cenach. 


Skazanie 

policjantów-zabójców 

PRAGA. 26 czerwca. (PAT.)— 
Izba karna niemieckiego sądu 
wyższego w Pradze skazała dziś 
dwuch poliejantów niemieckich, 
oskarżonych o dokonanie zabój- 
stwa w jednym wypadku oraz o 
usiłowanie zabójstwa podczas 
wypadków w Nachod, na 15 lat 
więzienia, utratę czci na przeciąg 
110 lat oraz na zapłacenie kosz- 
aż procesu. 


Prasa donosi z Kłajpedy, że w 
Kraju Kłajpedzkim sporządzono 
ostatnio spis pozostałych łam li- 
twinów. Przy sporządzaniu spi- 
su musiał każdy złożyć pisemne 
zobowiązanie, że w ciągu okre- 
ślonego czasu będzie pracował 
w Niemczech jako rofiotnik. 
RYGA, 26 czerwca. (PAT.) — 


Stosuje 
Żądać w apt. i skł. apt. 
| 


Nowe instrukcje dla Seedsa 


posunąć maia naprzód rozmowy angielsko-francusko-rosviskie 


LONDYN, 26 czerwca. (Tel. 
wł). Na dzisiejszym posiedze- 


niu izby gmin jeden z posłów 
opozycyjnych zapytał Chamber 
laina o stan rokowań angielska 
sowieckich. Stwierdził on, że w 
Berlinie panuje zadowolenie z 
powodu  przeciągania się tych 
rokowań i dalsze przeciąganie 
się ieh może pobudzić agresję 
ze strony Niemiec. 

Na to odpowiedział Chamber 
lain, że tak może być w rzeczy- 
wistości. ale przecież Sowiety 
też o tym wiedzą i w ich intere- 
sie leży również doprowadzenie 
rokowań do pomyślncgo skut- 
ku. 

Na pytanie na temat roko- 
wań z Sowietami. Chamberlain 


Tragiczny finał 
zabawy... bombą lotniczą 


BUENOS AIRES, 26 czerwca. 
PAT). Komunikują tu z Meksy 
ku. że w pobliżu tamtejszego 
wojskowego portu lotniczego, 
pięciu bawiących się chłopców. 
w wieku od 11 do 15 lat. znalaz 
lo bombę lotniczą. którą rzuci- 
li o skałę, powodując wybuch. 

Wskutek wybuchu —wszyscy 
zginęli na miejscu. 


na GłonkóW L.0.P.P. 


oświadczył, że ma nadzieję, iż 


w krótkim czasie wyśle do Mo- | Dzienniki londyńskie 
które |że ambasador brytyjski w Mo- 


skwy nowe  instrukeje, 


LONDYN, 26 czerwca, (PAT), 


donosza, 


posuną naprzód rokowania mos |skwie Seeds wysłał w dniu wczo 


kiewskie. 


Japończycy wzmocnili blokade 


Protest Anglii przeciwko szykanowaniu jej obywateli 


rajszym raport, w którym zło- 


TIENTSIN. 26. 6. (PAT). — |bee japońskiego ministra spraw 


Rozeszły się tutaj pogłoski, że 
władze japońskie zdecydowały 
się wzmocnić blokadę Tientsinu 
w celu zmuszenia zarządów kon 
cesji francuskiej i brytyjskiej 
da uznania żądań wysuwanych 
przez tymczasowy rząd pekiń- 
ski. popierany jak wiadomo 
przez Japonię. 


LONDYN, 26 czerwca. (PAT). 
Zapytany dziś w izbie gmin o 
sytuację na Dalekim Wschodzie 
premier Chamberlain oświad- 
czył, że sytuacja w Tientsinie 
nie uległa zmianie. Lord Hali- 
[ax wezwał do siebie ambasado 
ra japońskiego w Londynie i w 
jak najostrzejszy sposób zwró- 
cił mu uwagę na brutalne trak- 
towanie obywateli angielskich, 
pragnących wyjść poza obręb 
koncesji. 

Ambasador brytyjski w Tokio 
uczynił podobne demarche wo- 


Kobiety w fabrykach broni 


Jak niemcy walczą z brakiem rąk roboczych 


BERLIN, 26.6. (Tel. wł.) — 
W Hannowerze w fabrykach broni 
przeprowadza się próby wprowa- 
dzenia do zakładów wyszkolonych 
sił kobiecych zamiast mężczyzn. 

Jak donosi prasa angielska, pró- 
bie tej miały podlegać głównie mło 
de mężatki. Czas trwania przeszko- 
ienia miał wynosić najmniej 6 ty- 
godni. O tym, że praca jest ciężka 


świadczy fakt, że zaczyna się 
wczesnym rankiem 0 godz, 5-ej. 
Placa wynosi 25 fenigów za godzi- 
nę, Wyniki tej próby nie są dobre, 
nie daiąc zadawałających rezul- 
tatów. To też plan zmieniono i za- 
miast młodych mężatek postanowio 
ne użyć w fabrykach kobiety star- 
SZE. 


Uchodźcy z Austrii i Czech 


z obozu koncentracyjnego jadą do Palestyny 


BUKARESZT, 26 czerwca. — 
(PAT). Konstancę opuściło 540 
żydów, uchodźców z Austrii i 
Czecho-Słowacji, udających się 
do Palestyny, którzy od szeregu 
tvgodni przebywali w obozie 
koncentracyjnym. wyczekując 
ną możność wyjazdu 


Około stu uchodźców zmuszo 
nych było pozostać jeszcze w o- 
bozie. oczekując na swą kolej- 
kę. W chwili odjazdu statku, 
kilkanaście osób usiłowało po- 
pełnić ' samobójstwo przez wsko 
| czenie do morza, policja wodna 


zagranicznych, z którym oma- 
wiał obecna sytuację. 

„Mam pewne przyczyny do 
wyrażenia nadziei — oświad- 
czył dałej Chamberlain — że 
rozmowy te doprowadzić mogą 
do porozumienia w sprawie 
Tientsinu i dlatego. nalegając, 
by brutalne traktowanie obywa 
teli brytyjskich przez lokalne ja 
pońskie władze wojskowe usta- 
ło, nie chcę powiedzieć nicze- 
go. co mogłoby przesądzić w u- 
jemny sposób szanse zadawala- 
jącego załatwienia tej sprawy z 
rządem japońskim“. 


TIENTSIN. 26. 6. (PAT). — 
Korespondent agencji Reeutera 
w Tientsinie donosi, iż w konce 
sji brytyjskiej panuje wielkie 
oburzenie z powodu faktu roze- 
brania do naga podczas rewizji 
pani Finley, z pochodzenia niem 
ki, żony anglika. Ta nadmiernie 
szczegółowa rewizja osobista 
przeprowadzona została przez 
patrol japoński publicznie na 
ulicy u wejścia do koncesji, w 
obecności tłumu tubylców. ży- 
wo komentujących ten incy- 
dent. 


WASZYNGTON. 26 czerwca. 
(PAT)* Sekretrz stanu Hull, o- 
mawiając dziś na konferencji 
prasowej stanowisko Stanów 
Zjednoczonych wobec sytuacji 
na Dalekim Wschodzie, zdemen 
tował pogłoski © zamierzonym 
przez rząd waszyngtoński podję 
ciu jakichkolwiek nowych kro- 
ków. | 

Żadna szersza akcja na Dale- 
kim Wschodzie narazie nie 
wchodzi w rachubę. 


PARYŻ, 26 czerwca. (PAT) -— 
Wyniki rozmów między przed- 
stawicielami marynarki fran- 
cuskiej i angielskiej w Singa 
pore przyjęte zostały w Paryżu 
z dużym zadowoleniem, jako 
wyraz najściślejszej współpra- 


żył sprawozdanie © obecnym 
stanie rokowań angielsko - fran 
cusko - sowieckich. Ambasador 
brytyjski tłumaczy szezegółowo 
rozmaite zagadnienia i punkty, 


co do których porozumienia do 
tąd jeszcze nie osiągnięto I do- 
daje swe własne zalecenia co 
do kursu, jaki należało w tych 
sprawach zastosować. 

Ambasador Seeds — jak do- 
noszą dzienniki — zalecać ma 
udzielenie państwom bałtyckim 
gwarancji, jaka zadowoliłaby So 
wiety. a także ustalenie. że wza 
jemna pomoc wojskowa” pomię- 
dzy trzema mocarstwami w ra- . 
zie. gdyby którekolwiek z nich 
uważało swe interesy życiowe 
za zagrożone, miałaby nastąpić 
automatycznie. 

Gabinet rozważy zalecenia 
Seedsa prawdopodobnie już w 
dniu dzisiejszym i zajmie stano 
wisko wobec jego sugestii. 


|ey Anglii i Francji na Dalekim 
Wschodzie. 

W doniesieniach z Londynu 
prasa paryska zapowiada, że 
rząd angielski prawdopodobnie 
zamiast stosowania sankcji eko 
nomieznych, które wymagałyby 
zbyt szerokiego zakresu zarzą- 
dzeń, zdecyduje się ostatecznie 
raczej ma demonstrację floty 
brytyjskiej w pobliżu portów 
Chin północnych. 

W tym celu na skutek dodat- 
kowych wyników rozmów w 
Singapore, okręty francuskie i 
amerykańskie przyjęłyby na sie 
bie słażbę patrolowa na morzu 
południowo - chińskim, zwalnia 
jąc w ten sposób okręty angiel- 
skie, które mogłyby się skoncen 
trować w jednym miejscu, stwa 
rzająe dostatecznie poważną si- 
łę do demonstracji morskiej. 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go* telefonuje: 

Wezoraj po południu przybył 
do Warszawy z Poznania Jan 
Kiepura, powitany na dworcu 
przez przedstawicieli ligi mor- 
skiej i kolonialnej oraz liczne 
rzesze publiczności, Kiepura za- 
bawi w kraju około* 4 tygodni. 
Dziś przyjeżdża również p. Mar 
ta Eggerth - Kiepurowa. 


Najście na iokai 


organizacji sjonistycznej w Jerozolimie 
JEROZOLIMA, 26.1. (PAT) 


aczkolwiek dochodzi jeszcze do 


— 


Grupa ekstremistów żydowskich | mniejszych starć pomiędzy wojskiem 
wtargnęła w niedzielę rano do lo-|ł resztkami oddziałów powstań- 
kalu organizacji sjonistycznej, w| czych. 


ktćrym przygotowywano listy wy- 
borcze. Listy zostały spalone, lokal 
zdewastowany. Napastuicy skradli 
300 funtćw. 

Jak twierdzą, sytuacja po stro- 
nie arabskiej uległa polepszeniu, 


Niezwykła demonstracja dorożkarzy 
przeciwko zarządzeniom miejskim w Splicie 


BIAŁOGRÓD, 26 czerwca. — tłumnie przed magistratem, po 
(PAT.) — W Splicie miała miej- (czym na znak protestu, zostawili 
sce jedyna w swoim rodzaju de-|swoje wehikuły i konie. a sami 
monstracja. zorganizowana przez |udali się do domów. Kilkunastu 
miejscowych dorożkarzy, nieza-|dorożkarzy zostało - zatrzyma- 
dowolonych z zarządzeń porząd- | nych, a konie i dorożki zamknię- 
kowych. wydanych przez władzejto w stajniach miejskich. 
miejskie. Dorożkarze ziawili się! 


Straż pograniczna Transjordanii 
aresztowała jednego z przywódcćw 
powstania, Abdu: Azziza. Anni Ab- 
dulhadi, b. członek komitetu arab- 
ekiego, otrzymał zezwolenie na 
powrót do Palestyny. 


27. VI. — GŁOS PORANNY — 1939. 


w 


ika Brytani 


Przyśpieszen'e urlopów we flocie. -- Szybki rozwój lotnictwa 


LONDYN, 
Admiralicja 


26 czerwca. (PAT). 
brytyjska ogosiła 
dziś urzędowo, że zdecydowano 
przyśpieszyć normalne urlopy 
letnie dla załóg okrętów floty 
brytyjskiej i przesunąć je z 
sierpnia, w którym urlopy te są 
zwykle udzielane, na lipiec. — 
Przesunięcie to ma na celu umo 
żliwienie dokonania niezbęd- 
nych odnowień i reparaeji już 
w lipcu, aby umożliwić flocie 
rozpoczęcie ćwiczeń w sierpniu. 

Decyzja ta pociągnie za sobą 
skreślenie z programu letniego 
całego szeregu wizyt okrętów 
brytyjskich w rozmaitych miej- 
scowościach kąpielowych I nad 
morskich, co zwykle jest czy- 
nione ze względów propagando 
wych. dze 

Odbywające się zwykle w 
pierwszym tygodniu sierpnia 
uroczystości tygodnia floty zo- 
staną w roku obecnym całkowi- 
cie zaniechane. 


LONDYN. 26 czerwca. (PAT). 
Przemawiając na konferencji 
„imperialnegen związku praso- 
wego“ minister lotnictwa Kings 
ley Wood oświadezył, iż plany 
rozbudowy obrony lotniczej im 
perium brytyjskiego, obejmuja- 
ce najbliższy okres dwuletni, 
przewidują zwiększenie liczby 
cskadr powietrznych w 
niach i dominiach. 


Szybki rozwój lotnictwa i je- | 
go wysoki poziom może w re- 
zultacie całkowicie zrewolucjo- 
nizować zagadnienie obrony im 
perium brytyjskieego. 


Zdania mogą być podziełone 
— mówił dalej minister — co 
do możliwości zniszczenia miast 
w drodze ataków lotniczych. — 
Ale może być tylko jedna odpo- 
wiedź w sprawie możliwości 
zniszczenia całego imperium. — 
Zjednoczenie i koordynacja o- 
hrony imperium wraz z równo- 
ległym rozwojem współczesne- 
go lotnictwa pozwala na jak naj 
dalej idące nadzieje. 

Minister wspomniał również o 
postępach dokonanych w dzie- 
dzinie obrony przeciwlotniczej 
wysp brytyjskich. Produkcja 


kolan- | 


lotnicza wzmaga się z tygodnia 
na tydzień, a nauka współpracu 
je pod wszystkimi względami z 
organizacją obrony. 


Mowa Churchilla 


LONDYN, 26 czerwca. — (Tel. 
wł.) — Churchill, przemawiając 
dzisiaj, oświadczył, że na 100 ki-| 
lometrów kw. 99 kilometrów kw. 
w Anglii jest zabezpieczone przed 


LONDYN, 26 czerwca (PAT.) 
„Yorkshire Post“ omawiając 
sprawę intryg, prowadzonych 
przez Niemcy, pisze, że nie ulega 
wątpliwości, że gdziekolwiek W. 
Brytania napotyka na trudności, 
jub kłopoty, niemieckie intrygi 
starają się je powiększyć. — Od 
dawna już np. wiadomo 6 intry- 
gach hitlerowskich w Palestynie. 

Japońscy podżegacze na Dale- 
kim Wschodzie są zachęcani z 


|Niemiee i nie zdziwiłoby to za- 


pewne nikogo w W. Brytanii, 
gdyby ewentualnie ukazały się 
dowody, łącz: ice intrygi niemiec- 
Pp. iub conajmniej pieniądze 


napadem lolniczym. 
„Front pokoju“ 


— My nie chcemy ranić niczy- 


pod żadnym | jej dumy i tylko w ostateczności, 


pozorem nie ma zamiaru napaść |w razie bezpośredniege ataku, 


na „państwa osi“ 
nych planów agresywnych. 


i nie żywi żad-|odpowiemy nań wojną — za- 


kończył mówca. 


GRUZŻZLICA PŁUC jest nieubłaganą i corocznie. nie robiąc różnicy dla płei, 
wieku i stanu, kosi miliony ludzi. PRZY ZWALCZANIU CHORÓB PŁUCNYCH, 


BRONCHITU uporczywego, męczącego 


kaszlu, GRYPY itp. stosują p. p. leka- 


rze „BALSAM TRIKOLAN* Gąseckiego, który ułatwia wydzielanie się płwo- 
ciny, wzmacnia organizm i samopoczucie chorego oraz powiększa wagę ciała 
i usuwa kaszel. Sprzedają apteki. 


Miedzynarodowe intrygi niemieckie 


Za pieniadze z Berlina -- konflikty w różnych cześciach Świata 
Rzesza nie może już liczyć ma brylujsicą obojęłność 
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Numerus clausus , 
w węgierskich szkołach 
średnich 


BUDAPESZT, 26 czerwca. — 
(PAT). Prasa ogłasza, że nume- 
rus clausus w stosunku do ży* 
dów stosowany będzie w przy” 
szłości również w szkołach śred 
nich. Cztery licea budapeszteń- 
skie otworzyły już specjalne kla 
sy, w których będzie pobierała 
naukę najwyżej 40 uczniów ży 
dowskich, 

Zarząd gminy  izraelickiej 0- 
trzymał zezwołenie na założenie 
nowych szkół w ramach możli- 
wości finansowych. 


niemieckie z zamachami Ilerory- | lali dziś poglądy propagandy hi- 
tlerowskiej i brytyjskiej rzeko-| nego sytuacja jest już dziś zu- 


stów irlandzkich. 

Jest nieprawdopodobne — pi- 
sze „Yorkshire Post“ — aby naj- 
lepiej poinformowani doradcy 
polityczni, czy wojskowi takiego 
Hitlera, lub Mussoliniego podzie 


Dr. med. 


CHIRURG I ORTOPEDA 
Specj. chirurgia kostna, 
przeprowadził się na ulicę 


[TRAUGUTTA 5, tel. 174-42 


mej słabości i niezdolności 
przeciwstawienia się 
siłą, o ile W. Brytania zmuszona 
była by uczynić to, bądź w obro- 
nie swych interesów, bądź celem 
wypełnienia swych zobowiązań. 

W rzeczywistości gwałłowność 
,antybrytyjskiej kampanii jest 
PE „Yorkshire Post“ — 
|przynajmniej częściowo inspiro- 
wana przeświadczeniem, że za- 
kończył się już okres, w którym 
Niemcy mogły narzucać innym 
państwom enropejskim swe żą- 
dania. 


irwają nadal ma śranicy mandżursicicj 


MOSKWA, 26 czerwca. (PAT) |od rzeki Khalkin) w dniach od | mongolsko - sowieckie, napast- 


Komunikat agencji Tassa dono- 
si, że nad granicą mandżursko- 
mongolsko - sowiecką od dnia 
11 maja r. b. toczą się walki, w 
których po obu stronach biorą 
udział wojska stacjonowane na 
pograniczu, poparte działaniem 
artylerii, czołgów oraz lotni- 
ctwa. 

Jak donosi komunikat, w wal 
kach w rejonie Nomonkan na 
południo - wschód od jeziora 
Buir (16 — 20 km. na wschód 


Wioskie ataki na Anglie 


uniemożliwiają dobre stosunki Londynu z Rzymem 


LONDYN, 26,6. (Tel. wł.) — Do 
Londynu napływają wiadomości, 
wskazujące, że włosi podburzają 
ludność na terenie imperium brytyj 
skiego, a w szczególności w In 
ciach, w Arabii i Palestynie. 

Poza tym stwierdzono wzmożone 
aiaki prasy włoskiej ra Anglię, sto 
łące w związku z zawarciem paktu 
francusko - tureckiego, przez co 
włosi czują się skrepowani na mo- 


rzu Śródziemnym. 

Na dzisiejszym posiedzeniu 
izbie gmin sprawa ta była porusza- 
na i Chamberlain stwierdził, z ża- 
łem, iż podburzania włoskie i na- 


w 


czywiście mają miejsce i że oczy- 
wiście takie napaści nie moga do- 
do ustanowienia do- 
stosunków pomiędzy obu 


prowadzić 
brych 
krajami. 


Niepoprawny śŚwiań 


3.118 lat wojny na 290 lat pokoju 


Ludzie zastawnawiają się coraz 
bardziej nad tym, czy Europa zdo- 
fa przedłużyć 25-letni okres poko- 
ju. ów „brązowy”* jubileusz zdaje 
się dla większości zbyt krótki i ra- 
dzi by pokój europejski przedłużyć 
o przynajmniej dalsze 25 lat. Dla 
tych wszystkich optymistów staną 
się nader wymowne obliczenia sta- 
tystyków, którzy wykazują, iż od 
roku 1469 przed Chr, do chwili o- 
becnej, a więc na przestrzeni 3405 
Jat, ludzkość świata przeżyła 
3118 lat wojny i aż... 290 pokoju. 
Proporcjonalnie ujmując to osiag- 
nienry stosunek ponad 10:1. 

Niemniej pouczającego zestawie- 
nia dokonał pewien profesor ri- 


roku przed Chrystusem do 1860 
naszej ery zawarto ni mniej, 'ni wię 
cej, tylko ponad 8,000 „wiecznych” 
traktatów i układów między pań- 
stwami. Wszystkie te „wieczne i 
święte” umowy i przymierza miały 
to do siebie, iż przeciętnie nie trwa- 
ły dłużej, niż... 2 lata! 

Szkoda wielka, tż ów prołesor 
nie zadał sobie trudu. obliczenia 
tych wszystkich układów od roku 
1860 do chwili obecnej, a szczegól- 
nie na przestrzeni ostatnich kilku 
lat, Przekonałyby sie wówczas, iż 
zawarto wiele uroczystych umów, 
które nawet nie doszły do owej| 
„astronomicznej” cyfry.. 2 lat 
istnienia! 


paści prasy włoskiej na Anglię 


muński, który obliczył, iż od 1300], - 


11 do 29 maja, japończycy stra- | nicy stracili 31 samolotów. Stra 
cić mieli około 400 zabitych, ar |ty lotnictwa mongolsko-sowiec- 
mia zaś sowiecka 40 zabitych i kiego wynoszą 12 samolotów. 


50 rannych. PE 


Komunikat kończy się stwier 


W czasie nalotu eskadry ja- | dzeniem, iż wojska sowiecko - 
pońskiej na 2 polowe lotniska |mongolskie na całej linii zdo- 


Amerykańska zemsta 


Dziennikarz w dziegciu 
i pierzu 


WARRENTON, 26 czerwca-— 
(PAT.) — Hr. Igor Cassini, wnuk 
byłego ambasadora rosyjskiego 
w Waszyngtonie i korespondent 
dziennika „Times Herald“ został 
w czasie wielkiego balu „Country 
Club“ porwany przez 5 osobni- 
ków. 

Napastnicy rozebrali dzienni- 
karza w pobliskim lesie do na- 
ga, po czym wyłali na niego dwa 


wiadra dziegciu i wytarzali go} | 


w pierzu. ' 


jar © 


Skarb u cyganów 


znalazła żandarmeria 
rumuńska 


CZERNIOWCE, 26.V1. (PAT.) 
Podczas rewizji w obozie cygań» 
skim pod Bukaresztem żandar- 
meria rumuńska skonfiskowała 
skarb cygański, składający się z 
różnych starych monet, którego 
wartość wynosi ponad 2 miliony 
lei. Prokuratura bukareszteńska 
wszczęła dochodzenia, mające u- 
stalić pochodzenie skarbu cyga- 
nów. 


Błyskawiczny pociąg 
na linii Berlin—Hamhurg 


BERLIN, 26.6. (Tel. wi) 
Nowy pociąg pośpieszny, zbudowa- 
ny według nowej konstrukcji, skła 
dający się z lokomotywy i trzech 
wagónów  przyczepuvch przebył 
przestrzeń Berlin Hamburg z 
szaloną szybkością 200 kilometrów 
na godzinę, 


| Kowalskim i Bielewiczem. 


|łały utrzymać swe pozycje, nie 
naruszając jednak granicy 
mandżurskiej, z wyjątkiem kil- 
ku wypadków pościgu eskadr so 
wieckich za uciekającymi samo 
lotami japońskimi. 


W. obszarze morza Śródziem- 


do | pełnie odmienna wskutek zwią- 
gwałłowi | zania się Turcji z mocarstwami 


zachodnimi. Istnieją również o- 
znaki, świadczące o zmianie na- 
strojów w południowo - wschod- 
niej Europie. 


Rozjątrzenie hitlerowców na 
W. Brytanię wypływa jasno — 
zdaniem „Yorkshire Post* — z 
tego faktu, że otworzyły się o- 
czy narodu brytyjskiego, że har- 
tuje się on, że wobec tego hitle- 
rowcy nie mogą liczyć jak to czy 
nili przez dłuższy czas na brytyj 
ską obojętność, lub ślepotę wo- 
bec planów niemieckich panowa 
nia na kontynencie. 


Propaganda niemiecka w sto- 
sunku do W. Brytanii obliczona 
jest głównie na załamanie tej 
woli i zdecydowania narodu bry- 
tyjskiego. Występuje ona jaw- 
nie z pogróżkami nawraca jąc do 
typowo niemieckiej polityki nie- 
nawiści i zastraszenia. 

Sami możemy obronić się 
przed tym zamachem — pod- 
kreśla „Yorkshire Post“ — na- 
ród brytyjski musi wykazać 
przez swą nieustającą moc i zde- 
cydowanie, że nie załamie się w 
tej wojnie nerwów. Naród bry- 
tyjski musi być przygotowany 


da wojny, jeśli wojna ta zostanie . 


mu narzucona. 


może zatrzymać armia polska 


PARYŻ, 26,6. — W słowach naj 
wyższego uznania „Petit Parisien“ 
wykazuje w obszernym artykule 
Rogera Massipa wartość armii pol- 
skiej. ktćra — według autora — 
jest dostatecznie silna, by samo- 
« dzielnie zatrzymać 50 dywizji nie. 
mieckich. 

Artykuł „Petit Parisien“ zawiera 
szereg konkretnych danych, ilu- 
apana wj i ilościcwe 


znaczenie polskich sił zbrojnych i 
m. in. zaznacza, że Polska posiada 
łczniejszy korpus olicerski i pod- 
` oficerski aniżeli Włochy. 

BERLIN, 26.6. — Na. sierpień 
zapowiedziane są w. Niemczech 
wielkie manewry, w kterych ma 
"wziąć udział półtora miliona żołnie- 
rzy. 

Manewry odbędą 
miejscowościach. 


się w różnych! 


bez „wodza” adw. Kazimierza Kowalskiego 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego' telefonuje: 

Wczoraj już donosiliśmy o wy 
borze p. Bielewicza na prezesa 
zarządu głównego Stronnictwa 
Narodowego. O stanowisko to to- 
czyła się dłuższa walka, która 
miała charakter personalny mię 
dzy dwoma „młodymi* a adw. 
Wao- 
bec wyboru Bielewicza na pre- 
zesa, dotychczasowy prezes Ko- 
walski nie kandydował w ogóle 
do zarządu. Starzy endecy zosta- 
li już dawno usunięci z zarządu 
głównego, jak naprzykład prof. 
Rybarski, prof. Głąbiński, były 
sen, Kozicki. Ze starszych wszedł 
jedynie jako wiceprezes prof. 
Staniszkis. Do zarządu wszedł 


| 


również między innymi redak- 
tor „Dziennika Narodowego', p. 
Sacha, Do zarządu głównego m. 
in. wszedł mgr. Napoleon Sie- 
maszko, skazany za zamachy 
bombowe w Łodzi, który niedaw 
no skończył odsiadywanie kary 
w więzieniu. 
Pożar kina 

objął całą dzielnicę 

SAINT PIERRE MIQUELON, 
26 czerwca. (PAT.) — Pożar, któ 
ry wybuchł 20 czerwca w sali 
kina, objął całą dzielnicę miasta. 
30 domów spłonęło, a 150 osób 
zostało bez dachu nad głową. — 


Straty materialne są bardzo zná» 
czne» 
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BOULOGNE sur Mer, w czerwcu, 

O świcie okręt zawinął do Bou- 
loene. W zamglonym porcie czeka- 
li dziennikarze, przedstawiciele ży- 
dowskich komitetów pomocy z Pa- 
ryża i „alicja, która również przyj- 
mowała udział w rozmowach na te- 
mat tragedi i ponurej odyssei okre- 
tu ..Saint-Louis", jakiej epilog miał 
się tu-za chwilę rozegrać. 

Ubrany po cywilnemu komisarz 
Marione, przechowujący w swej te- 
ce 250 zgóry wypełnionych kart pc- 
bytu. oświadczył nam” 

— W hotelu emigracyjnym 
wszystko jest już przygotowane. 
Przystąpimy natychmiast do for- 
malności. To dłngo nie potrwa. 

Niejedet z naszej grupy dzienni- 
karzy przypuszczał w pierwszej 
chwili, że to mćwi przedstawiciel 
komiteti. 

Oto zajechał statek „La France” 
i każdy wyczuł w tym jakby sym 
bol: Francja jedzie odebrać żydow- 
skich emigrantćw z niemieckiego 
okrętu, noszącego imię krćla Fran- 
cj. Ludwika IX z przydomkiem 
Święty. który w trzynastym wieku. 
dowodził kmejata. Dziś Francja 
przygarnia żydowskich uciekinie- 
rćw z niemieckiego okrętu, który 
w dwudziestym wieku nosi imię 
jej średniowiecznego krćla. 

Pasażerowie zebrani na lewym 
pokładzie wydali spontniczny ©- 
krzyk: 

„Vive la Franee!” 


POD PORTRETEM „FiiHRERA”. 

W iadalni pierwszej klasy prze- 
prowadzona formalności. Komisarz 
Marione wywoływał nazwiska: Ra- 
binowicz. Wolf, Grinberg. Wydawał 
kazdemu fcKumenty z nagłówkiem: 
.Repulliqve Francaise — Liberte: 
Egalite Fraternite”. Odwrćciwszy 
glowe: spastrzegł, że za jego pleta- 
mi wisi portret „Piilrera”. 

Przedstawiciele komitetn żydow- 
skiezo. Raymond R. Lambert. Ga 
sion Kalm, Diżur i Czernik zasiedli 
— zgodnie ze wskazaniem kapitana 
— przy drugim stołe, pod portre- 
tem Hindenburga. 

Stewardzi zjawili się z tacami, 
na ktćrych stały ciężkie kufle piwa 
monachijskiego Ten noczęstunek 
podano zarówno do stołu franci- 
skich urzędników policyjnych, jak 
i dn stolun żydowskich przedstawi- 
cieti Nikt jednak nie umoczył warg 
w pieniącym zie napoju. j 


LADOWANIE. 

Zaczęło się wyładowanie bagażu. 
Nie były to tłumoki i tobołki. jak 
ta wypadałoby odmalować zgodnie 
z tragicznym losem pasażerów. By- 
ły to eleganekie skćrzane walizki, 
godne turystów pierwszej klasy. 
Ałe na tych walizkach przylepione 
były etykiety, które opowiadały 6- 
dysseę tych dobrze odzianych pa- 
sażerćw, Na kartkach widniały na- 
pisy: „Saint-Louis"., 13 maja.. Ha- 
VANDA” 

Nię więcej poza jedynym ele- 
ganckim ubraniem i ładną walizecz- 
ką nie posiadali ci wybrańcy z po- 
śrćd  nieszęześliwych. Było to 
wszystko, en zdołali uratować ze 
swego majątku i w tych oto wy- 
twornych strojach turystów wylą- 
dowali w obcym kraja jako żebra- 
cy. bez groszá, zmuszeni odrazu 
przyjąć darewany posiłek. 

Pierwsze przeszły przez mostek 
dwie starusżki w jednakowych 
ezarnych jedwabnych płaszczaci. 
Były to dwie siostry. Jedna ma 72 
lata, druga 80. Komisarz Marion i 
dyrektor komitetu Rotschilda Lam- 
bert, prowadzą je za kościste. Wy- 
chadłe ręce. Obie te siostry przy- 
bywają z Norymbergi. Zostawiły 
tam dem. budowany przez ich ojca. 
udzio spędziły 64 lata. 

Z% nüni idzie matka z dziewczym- 
ka. która tuli do siebie wielką Tol- 
kę Te dokturowa Reiff z Wiednia 
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Jej mąż, znany medyk. zamardo- 
wany został w obozie koncentracyj- 
rymu 

A vto tęgi meżczyzna z głęboka 
szranią na czole. Jego noga skrzy- 
pi przeraźliwie. To stuprocentowy 
inwalida wojenny. Podaje mi swoje 
nazwisko i miasto, z którego pocho- 
dzi. ale natychmiast cofa sie z prze- 
rażeniem. 


— Błagam pana. niech pan nie 


podaje mego nazwiska! Mam tam; 
jeszcze krewnych... 
Fakty, jeden  straszniejszy od 


drugiegć, dowody sadyzmu i udrę- 
czeń, znęcań sie i mordćw. 

— Mój brat był kolegą szkolnym 
Streichiera — opowiada mi pewien 
adwokat z Ncrymbergi. — Należał 
òn dò pierwszych. którzy zostali za- 
mordowani 


„OBÓZ PRZYJAŹNI MIĘDZYNA- 
RODOWEJ” 

Wielkie Inksusawe autokary, kfć- 
re ohwoża zwykle angielskich tu- 
rystćw po historycznym Boulogne, 
czekają na żydowskich emigran- 
tćw, aby ich zawieźć do ich tym- 
czasowego schroniska. W przeci- 
wieństwie do obozów koncentracyj- 
nych. ludność Boulogne stworzyła 
„OWz Przyjaźri Międzynsrodewej”. 
Te miasto portowe stało sie ostat- 
nio punktem ratunkowym dla rćż- 
nych rozbitków, nie znajdujących 
brzegu la lądowania. Mieszkańcy 
Bciulogne mrzędzili więc w starym 
opuszczonym hotelu pomieszczenie 
Ala ofiar z różnych upiornych okre- 
tów, Tu zajechali też emigranci z 
„Saint-Lonis". 

W starym gmachu mieszka już 


od pewnego czasu. kiikudziesiącin 


czechćw, Którzy czekają na umo- 
żliwienie im. dalszej podróży, Stoły 
rakrytc, kosze pełne chleba i owo- 
óćw, gorąca kawa. Wcześniej przy- 
byti mieszkańcy: schroniska obsti- 
gują nowych towarzyszy niedoli. 

Otecni są również przedstawicie- 
le miejscowego francuskiego komi- 
tetu nomocy uchodźcom oraz wig- 
kszość członkćw bonlońskiej gminy 
wyznanicwcj żydowskiej, liczącej 
zaledwie trzydzieści osćb. Przybył 
75-letni rabin Levi, prezes 3zechter 
i wiecprezes dr, Kestenkerz. poche- 
dzący z Warszawy. 

Nieliczna gmina żydowska Bou- 
logne wrińsła także swój udział do 
fumdvszu, przeznaczonego na uttzy- 
manie nówo przyhyłych 250 emi- 
grantów podczas ich pobytu we 


Francji. 
DOKĄD DALEJ? 
Wędrówka z trudem ocalonych 


uchodźcćw - emigrantów jednak nie 
dobiegła jeszcze kresu. Nie wszyscy 
[ozostaną we Francji Zestawiono 
listę 142 osćb, które maja już wy- 
znaczone numery na wizy do Sta- 
nćw Zjednoczonych. Do tych przy- 
szłych arrerykanćw należy też naj- 
mładszy pasażer Saint-Louis": 
dwrpmiesięczny Michał. ktćry w fe- 
ralnym dnin 13 maja, gdy okręt 
„Saint-Louis? odpłynał z Hambur- 
ga. vkończył trzynaście dni... 
Zarim jednak wizy amerykańskie 
nadejdą, pasażerowie ci pozostaną 
częściowo w Boulogne, a cześciowo 
w Wogezach. w majątku barona 
Rotschilda. Przez ten czas beda 
mogli swobodnie poruszać się, bez 
policyjnego nadzoru. Natomiast ci. 
ktćrzy rozporządzaja funduszami 
na utrzymanie, móga jechać dokań 
pragną. I rzeczywiście kilku pasa- 
żerćw, których oczekiwali przyja- 
ciele i krewni. wsiedli odrazu da 
pociągu. udającero się do Paryża. 
— 7 Hamburga da Paryża musie- 
Efmy jechać przez Havanne — mé- 
wili z wśmiechem przy pożegnaniu. 


KOSZMARNA WĘDRÓWKA. 

Nie hekssmentrom. lecz zwykłą 
Trozą będzie tu opowiedziana odys 
sca „oaint Louis“, tak jak opowie 
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_wytwornie odziani żebracy 


Tragiczni tułacze z okręłu „Saint-Louis“ opowiadają o swych strasznych przeżyciach 


dzieli mi ją urywanymi zdaniami 
pasażerowie upiornego okrętu, po- 
kazując mi przy tym papiery z ofi- 
cjainymi wizami rządu kubańskie- 
go. 

Czytam czarne na bialym zezwo- 
lenie na wjazd i pobyt w kraju, 
podpisane przez dyrektora departa 
mentu emigracyjnego p. Manuela 
Benitora Gonzałesa. Za ten doku- 
ment każdy z emigrantów zapłacił 
po kilkaset dolarów. Za niektćrych 
zoome nawet gwarancje po kilka 
tysięcy dolarćw. 

Okręt przybył do Havanny © ga- 
dzinie ćstnej rano. W porcie jnź o- 
czekiwali krewni i przyjaciele pasa- 
żeriw. mających za chwilę wysiąść 
na ląd. Krzyżowały się okrzyki 
radości, W żərze słonecznym powie 
wały chusteczki i białe panamy. Za. 
chwilę mieli paść sobie w objęcia. 
za chwilę postawią stope na wol- 
nej ziemi. jako wolni ludzie, 

Ale za chwilę — rozwiały się 
złudzenia. Na okret wkroczyła po- 
iicja i oznajmiła wstrzasającą ne- 
winę. Czekajacy na brzegu jeszcze 
o niczym nie wiedzieli; ale oto sły- 
szą już z okrętu spazmatyczne krzy 
ki, rozpaezliwe wołania, i okret na 
gle. najniespodziewaniej zaczyna 
się nddalać od brzegu. 

Jeden z pasażerćw, niejaki dr. 
Leb. przecina sobie żyły na rękach 
i rzuca sie do wody: Zostaje urato 
wany i odesłany do szpitala w Ha- 
varnie. aje okręt rdpdływa, zabiera- 
jie znajdujacą się na pokładzie je- 
go ŻonĘ. 

Znikają brzegi i zaczyna się dłu- 
ga. piorna podrćż. Radiostacja © 
krriewa śle w świat wołania S.0.5. 


z 


Żywy ładunek próbuje wysiąść w 


innych miastach portowych, ale 


wezędzie brzegi są niedostępne dla 


Tasażerćw ..Saint-Lonis", 

Okręt zbliża się do wćd europej- 
skich. Kapitan oznajmia, że zmn- 
szony jest wracać do Hamborga, 
gdyż brak mu już paliwa, aby po- 
zostać dłużej na morzu. Wielu pa- 
sażerćw oświadcza wówczas, że po- 
pelni samobćjswto, i kilku próbuje 
wykonać te grożbę. Organiznja 
warte. skłodającą sie z 72 osób, 
aby w dzień i w nocy strzegła de- 
speratów. 

Ku ogólnemu zdumieniu popeł- 
niają nagle samcbćjstwo dwaj ma 
ryntarze, którzy przecinają sobie 
gardła i rzucają, się do wody. Po- 
wćd* Nieme ns to odpowiedzi. Na 
niemieckim okrecie każdy ma za- 
kneblowane usta. Gestapo towarzy- 
szy podróżnym i czuwa nad nimi 
nawet na oceanach. 

Tryb życia na okręcie nie zmie- 
nia się jedrak ani na jote, mimo ża- 
łoby po marynarzach i mimo męki 
tych, któryra grozi powrćt do obo- 
zćw koncentracyjnych. Orkiestra. 
okrętowa gra do każdego posiłku 
wedle z gry wydrukowarego pro- 
gramu, Ale muzycy czystej rasy 
aryjskiej spełniają życzenia niektć- 
rych pasażerów i właczaja do pro- 
gramu Mendelssohna, Straussa i 
Meyertecra, zabronionych w Trze- 
ciej Rzeszy, Utwory te wykonywa- 
ne są z pamięci, bez nut; agent 
Gestapo siedzi obok i bije brawo. 


Podoba mu się ta muzyka, nie zna 
widccznie ezarnej listy kompozyto- 
rów, 


ol:owiązującej w Niemczech, 


OBSTRUKCJĄ 


Przeczyszczające pigułki 
ALDOZŻA, znak ochronny 
-GORAL . Działają lugod- 
nie. Stosuje się przy nadė 
miernej ciylości. Próbna 
pudełko a 5 sztuk w ce- 
nie 0.15, a 15 sziuk 0.49 


ALDOZA.: 


TE ZM. 0OLER. 


BEZ, GÓRAL” 


-|zegrała się 


nie wie. że za takie przestępstwo 
można się dostać do obozu koncen- 
tracyjnegc... 


PSALMY i DEPESZA. 

O świcie i o zmroku główny sā- 
lon zamienia się w dom modlitwy. 
Odprawia się nabożeństwo, intonu- 
je psalmy. Wędrujący okręt wzywa 
Boga i Indzi, Po dniach wielkich u- 
paliw ochładza się nagle powietrze, 
nadchodzi burza, fale zalewają po- 
klad. Modły i telegramy mkna 
wciąż w wodne, wzbnrzone bezkre- 
£F. 

Nikt nie odpowiada jednak okre- 
towi na falach oceanu. 

Nagle w zaimprowizowanej bóż- 
nicy zjawia się kapitan ze- swasty- 
ką w kmtcnierce, trzyma w ręku 
papier i rdy cichną głosy medla- 
cych się, zaczyna odczytywać tele- 
gram: ; 

— Francja.. t 

Następne słowa zagluszają okrzy- 
ki radości To co nastąpi po słowie 
Francja, nie pozostawia już 
żadnej wątpliwości. Wszyscy zrozu- 
mieli, że nadszedł ratunek, że przy- 
szło wybawienie. 


Rr»czeę przez ciche uliczki stare- 
go Boulogne. które w czasach 
zymskiej inwazji przeżywały dnie 
rzezi i pożarów. Stara wieża przy- 
pomina straszne czasy, gdy w por- 
cie bkouloeńskim zarzucały kotwicę 
galery imperatora Kaligvli. Tu znaj 
aewały się obozy koncentracyjne 
rzymskich okupantów, a dziś Bou- 
logne założyło „„Obćz Przyjaźni 
Miedzynarodowej” dla uciekinierów 
rzymsko-berlińskiego imperium. 

Boulezne pierwszy demonstro? 
wał przed światem ideę porozumie 
nia narodtw przez wspolny język. 
TY w rokn 1900 odhył się pierw: 
szy międzynarodowy kongres espe- 
rantystów, na który przybył z Pol 
ski twórca esperanta, dr. Zamenhof. 
jeden z placów Eoulogne nosi na. 
zwę wielkiego marzyciela. _ 

Słońce zachodzi czerwienią. Ry- 
bacy odpływają na połćw, a emi 
granci z „Obozu Przyjaźni” oczekt.- 
knują juž na następny okręt. Jest 
te polski okręt „Sobieski”, który 
przywozi grupę czeskich emigran- 
tów politycznych. Przedostali się 
oni do Polski, a teraz płyną da A- 
meryki. Wśrćd nich znajduje się 
też Wojta Kenesz, brat byłego prê- 
zydenta. 

Polski okręt, noszący imię zbaw- 
cy Wiednia, przewozi teraz ucieki- 
kinierów, którym udało sie wyrato- 
wać z pod jarzma okupantćw nad- 
dunajskiej stolicy. 

„Sobieski” wpływa do portu. Z 
okrętu i z brzegu rozlegają sie 0- 
krzyki: 

— Vive la France! 

— Vive la Pologre! 

S. L. SCH. 


„Pakt śmierci“ 


Już drugi dzień minął od chwili, 
gdy 243 uciekinierów - żydów z 
„St. Louis” wysiadły na ląd w 
Boulogne, a jeszcze wciąż nie mogą 
uwierzyć w cud, który się wyda- 
rzył. Skąpe w słowa depesze nie 
mogły donieść światu wszystkich 
przeżyć ludzi, którzy zawarli mię- 
dzy sobą „pakt śmierci”, © właści- 
wych rozmiarach tragedji, jaka ro- 
na pokładzie „St. 
Louis” można sądzić dopiero teraz. 
Oto co opowiada jeden z członków 
komitetu pomocy: 

— Ludzie ci, którzy w ciągu kil- 
ku tygodni uważali się za najnie- 
szczęśliwszych, najbardziej upośle- 
dzonych, nagle doznali łaski i spot- 
kali się z ludzkim traktowaniem. 
Pasażerowie „St. Louis” jeszcze 
teraz płaczą, wspominając to co 
przeżyli, gdy nadeszła wiadomośc 
o szlachetnej decyzji rządn francu- | 
skiego udzielenia im azylu. 
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, zniesienia. 


W Boulogne witał ich tlum pro- 
stych, nikomu nieznanych francu- 
zów, starający się wszelkimi siłami 
dać im.dowody swej sympatii, Nu- 
merowi, którzy dźwigali bagaże pa- 
sażerów „St. Louis”, stanowczo od- 
mówili przyjęcia choćby jednego 
franka. 

— Jesteście naszymi gośćmi. 

Robotnicy portowi, którzy tłoczy- 
li się przy trapie u zejścia z okrę 
tu, wszelkimi sposobami starali się 
choćby czymkolwiek pómóc ko- 
bietom i dzieciom. Jacyś ludzie 
ściskali im dłonie i mówili serdecz 
ne słowa. 

TRAGIZM DZIECI. 

Największe współczucie wywołu: 
ją dzieci żydowskich uciekinierów, 
kiórych nerwy doprowadzone są do 
ostatecznych granic naprężenia, W 
ciągu tych 8 dni, kiedy „St. Louis" 
stał na redzie Kuby, kilkoro dzieci, 
które podsłuchajy rozmowy siâr- 
szych, usiłowało rzucić się do wody 
iz irudem zaledwie udało się je 
powstrzymać... Co musiała przeży- 
wać 9-letnia dziewczynka, gdy jej 
ojciec, który już wcześniej osiedlił 
£ię na Kubie, podjeżdżał codzien- 
nie łódką motorową do okreiu i 
zdaleka krzyczał coś do dziecka? 
A jednak nie pozwolono mu do 
końca wejść na pokład okrętu i 
trzytulić córkę, z którą, być mo- 
że, nieprędko się zobaczy, 

Dzieci uciekinierów mają psychi- 
kę zastraszonych zwierzatek. Boją 
się wyjść w grupie ze swego ogro- 
du — zdaje się im, że ktoś musi 
wyrządzić im krzywdę, W parku 
Montmorency instynktownie szuka- 
ja „żółtych ławek”. Przyprowadzo- 
no do nich grupę francuskiej dział 
wy szkolnej dla współnej zabawy i 
to wywario na dzieci uciekinierów 
wstrząsające wrażenie. Czyżby 
„aryjskim” dzieciom wolno bylo 
bawić się z nimi? 

PAKT 200-TU, 

Gazety wiele pisały o „pakcie 
śmierci”, który podpisało 200 pasa- 
żerów „St. Louis”. Choć to bardzo 
dziwne, ale właśnie „pakt śmierci” 
uratował wielu pasażerów od Samo- 
bójstwa.. Przymusowy powrót' do 
Niemiec był równoznaczny ze śmier 
cią. Doktór Lewy przeciął sobie 
arterie na dłoniach i rzucił się w 
morze. Za jego przykładem cheia- 
łe pójść wielu uciekinierów. W tym 
momencie na okręcie znalazł się 
energiczny człowiek, Menassę. Ze- 
brał on swych współbraci i powie- 
dział; 

— Pojedyńcze samobójstwa są 
bezcelowe i nikomu nie przyniosą — 
korzyści, Trzeba, aby nasz przy- 
kład podziałał,  Zawrzyjmy pakt 
śmierci,  zakomunikujmy  całenm 
światu, że zbiorowo ponpełnimy sa- 
mobójstwo przed powrotem do Ham 
burga. 

200 osób przyłączyło się do tego 
paktu, Nie ulega żadnej 
wości, że pakt ten byłby wykona- 
üy.. Ale powziąwszy raz niezłom: 
ną decyzję, ludzie jakoś się uspo- 
koili. Cierpliwie czekali. I oto stał 
się cud! Francja, a za nią Anglia, 
Belgią i Holandia zgodziły się przy 
jąć uciekinierów. 

NAJTRAGICZNIEJSZE DNI. 

Aby zrozumieć co przeżyli ci lu- 
dzie, najlepiej zacytować słowa 
jednego z nich: 

— W Niemczech mnie aresztowa- 
li, bili, trzymali w obozie koncen- 


tracyjnym. A jednak najtragiczniej- . | 


sze w mym życiu pozostaną te dni, 
spędzone u brzegów Kuby, kiedy 
wylaśniło się, że na całym świecie 
nie ma kraju, który chciałby nas 
ptzyjąć, że cały świat odwrócił się 
od nas... To znaczy, że zbrodnia 
Trzeciej Rzeszy nie jest już tak 
wielka, jeśli nie chcą nas także in- 
ne kraje! Ta świadomość, ta męka 
moralna, były ahsolutnie nie do . 


Fr. R. 


wątpli- 


Kilka tygodni upłynęło już od 
czasu pobytu w Ameryce. Wra- 
żenia zacierają się. Pochłaniają 
całkowicie wypadki europejskie. 
propagandy, | Wszystkie próby syntez załamu- 
ją się pod wpływem mieszanych 
j obrazów. 


„ Włoski 
Alfieri, który spotkał się w Wied- 


minister 


niu z Goebbełsem, musiai wysłu- 
chać szereg bardzo ostrych uwag 
ma temat hasel stosowanych przez 
faszystów. 


Ktoś chwali stosunek Stanów 
À RE d Zjednoczonyh do dziecka, wiel- 
"estese ladami zoyti iisk ką troskę o wychowanie. Przed 
kimi, zbyt zmiennymi powie: p 
dział Gcebbels. — Uprawiacie zbyt |S7kołą powszechną stał wiele łat 
subtęjny machiawelizm, który się|poliejant.  Opiekował się 
w końcu kieruje przeciwko wam sa | dziećmi. Został zwolniony z po- 
mym. wodu przekroczenia przepisowe 
Konkluzja była taka. Niemiecki go wieku. W szkołe wybuchł 
inspektor, zaopatrzony we wszelkie strejk z tego powodu i musiano 
pełnomocnictwa, będzie wysłany z s 
„biura psychologicznego” w Berli- z 
SID do Sy aby netii najpowiada o zamknięciu ulicy dla 
nogi” całą służbę propagandy wło-|ruchu kołowego: przejeżdżające 
skiej. samochody przeszkadzały dzie- 
Pan anea dał A Mioskiema eiom w uprawianiu gier. 
„ministrowi bardzo ścisłe rekty- s, z z 
wy” w przedmiocie ace sek Gdy jednak dziecko dorośnię, 
granicznej, PNE gdy kończy się troskliwa opieka 
— Kosztuje ona drogo, — powie- |z delikatnym wychowaniem, za- 
dział — ale się opłaci! czyna się piekło zdobywa- 
| * nia pracy, walki o byt. Tu nikt 
40 OSAS zwei zę Berli nikomu nie ustępuje. Ramy o- 
nie politykują przy kutlach piwa. | ; © f 
SE Caly aah a sprywdóż H się pieki społecznej są ciasne. 
przeciw nain! wzdycha jeden; Ktoś opowiada o wolności nau 


z rich. — Jesteśmy okrążeni przez ki, o wielkich zakładach nauko- 
sery holenderskie, na północy przez | 
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wi o tak ciemnej twarzy. 

Policjant przymruża oko, gdy 
obok niego domokrążca lub han- 
dlarz uliczny przechodzi z pacz- 
kami towaru. Udaje, że nie wi- 
dzi, gdy w kolejce podziemnej 
handlarz sprzedaje cukierki. Na 
leży do dobrego tonu pozwolić 
każdemu żyć, mimo, iż ustawa 
wypowiada się przeciw domo- 
krążcom, handlarzom ulicznym 
itp. 

Tenże policjant bije niemi 
łosiernie robotników w czasie 
strejku węglowego; czyni to na 
rozkaz miejscowego guhbernato- 


go przyjąć z powrotem. Inny 0-|ra. 


Prasa jest wolna. Repre- 
zentuje przeważnie kierunek re- 
dakeji. Można wypowiadać swo- 
bodnie swoje opinie jedynie na 
placykach. Tam stoją obok sie- 


bie zwolenniey ałeizmu oraz mi 
sjonarze różnych wyznań, socja- 
liści, komuniści, rzecznicy Roose: 
velta oraz jego najzawzięfsi prze! grecy po Europie w okresie zbu- 


ciwniey. Wśród gwaru kłócą- 
cych się, godzi wszystkich agi- 
tator, wzywający do używania 
najwłaściwszych pigułek na ka- 


[eies są one dostępne dla ogółu. 

W tym kraju najnowocześ- 
niejszych gmachów sprowadza 
się dzieła sztuki z okresu Odro- 
dzenia, a nawet starożylności, 
buduje się gmachy w stylu an- 
tycznym. W wielu miastach wi- 
dzieć można hołd złożony sztuce 
helleńskiej. Gmachy w stylu joń- 
skim lub doryckim, pałace mar- 
murowe w stylu rzymskim zdo- 
bią niejedno miasto amerykań- 
skie. 


Już mogą ehejść się bez 
Europy. Sprowadzili za dro- 
gie pieniądze wszystko, co stary 
łąd stworzył w ciągu ostatnich 
wieków. W pierwszorzędnych sa 
lach koncertowych występują 
najwybitniejsi śpiewacy europej 
sey.. W teatrach grają najprzed- 
niejsi aktorzy, sprowadzeni z An 
glii i Franeji. 


Europejczycy błądzą często po 
miastach amerykańskich, jak 


rzenia państwa bizantyjskiego. 
Uciekinierzy z Niemiec 
obejmują katedry na uniwersyte 
łach Stanów Zjednoczonych. 


wych, utrzymywanych przez mal 37 Ż9ładka. Nikt się nie przej- | Chemicy i fizycy, którzy opuści- 


masło duńskie, na wschodzie przez 


kazaniami rozmaitych li kraje faszystowskie, pracują 


gnałów, o szkołach w ogrodzie. muje = r | 
Magnaci jednak dość często na- | "ÓWCów. tak jak nikogo nie|w laboratoriach amerykańskich. 
rzucają szkołom swój światopo- przeraża kampania masoń-| Jednocześnie tysiące uciekinie- 


nafte rumuńską, a na poludniu 
przez zboże jugosłowiańskie, 


Pewien cidzoziemiec, wołając |$ląd, narzucają. małówazrto ska, Nikomu nie wpadnie na rów próżno czeka w konsula- 


taksówkę w Berlinie'.pyta szofera: | 
. — Wolny? 

1 — Co pan sobie myśli? Czy nie 
zrajdujemy się w Berlinie? 


Turystę angiekskiego, przecha- 
dzającego się po ulicach Wiednia 
zagadną? oficer niemiecki i pyta, 
go w dość przykrym ionie: 
— Gdzie jest Karntrerstrasse? 
— Nie wiem, odpowiedział 
chłodno anglik. — Jestem w tym 
mieście iak samo obcy, jak pan. | 
| 
| 


Zrany publicysta, Stanisław 
Stroński, cytuje, dla zilustrowania 
imperializmu niemieckiego, nastę: 
pijąca anegdotę: | 

„Pewien niemiec jadł obiad w to 
warzystwie innych europejczyków. 
Wniesiono wielki półmisek szpara- 
gów. Niemiec, kiedy mu podano: 
półmisek, spokojnie odcina nożem 
złówki wszystkich szparagów i kła 
dzie je na swój talerz. Ogólne osłu- 
pienie' Wobec zdumionych twarzy 
współbiesiadników, niemiec woła 
naiwnie: 
© = Das ist ja das beste! (Ta prze 
cież jest najlepsze!). 

+ 

Pewna starsza dama, która na 
swój wiek wygladała zadziwiająco 
młodo, została kiedyś zapytana 
przez małą dziewczynkę" 

— Czy pani Jest stara czy młoda? 
<- — Kochanie odpowiedziała 
stara dama z uśmiechem — byłam 
młoda bardzo długo! 

* 


Gdy wybitnego austriackiego mę- 
ża stanu von Kerbera któryś z 
przyjaciół zapytał, jaki prezent był- 
by dla niego najmilszy w pięćdzie- 
sięciolecie urodzin, usłyszał odpo- 
wiedź: 

— Album wszystkich moich krew 
tych. | 


Przyjaciel po długich poszukiwa- 
niach, skompletował lak upragmio- 
ny przez Kerbera album i wręczył 
wi go w rocznicę urodzin. 

Kerber podziękował za upominek 
i po wyjściu przyjaciela wezwał lo- | 
kaja i dając mu album, powiedział: 
` — Oto są fotografie tych osób, 
których do mnie wpuszczać nie wol-| 
na. 


ściowych profesorów. 


swoich wrażeniach profesor Dy- 
howski. 

Tie wzruszających opowiadań 
słyszy się o pierwszych szermie- 
rzach niepodległości i wolności. 
Zasady równouprawnienia i de- 
mokracji wyzierają z każdej kar 
ty konstytueji. Żydzi z dumą o- 
powiadają o przytułku, jaki zna- 
leźli w Nowym Świecie, Osiem 
set organizacji zajmuje się jed 
nak szezuciem przeciw żydom. 
Każdy europejczyk zna przygo- 
dę murzynki Andersen, której 
nie chciano wydzierżawić sali na 
jej koncert. Jeden z wybitnych 
hindusów wędrował z hotelu do 
hotelu. Na rogu ulicy czekał szo 
fer, by dalej wozić nieszczęsne 
go, bo wiedział, że w pierwszo- 
rzędnych hotelach new-yorskich 
nie wynajmą pokoju człowieko- 


Kino „PALACE” 


Ulubieniec kobiet 
ERROL 


FLYNN 


i piękna 


w kapitalnej komedii p. t. 


Nieustraszony 


Rez. M. CURTIZ 


Ody: 


Na poranki 
og.11i2 
ceny od 


seanse 


o myśl prowadzić hłazeńską akcję tach amerykańskich na uzyska- 
ciężkich warunkach nauczania przeciwko tej organizacji. O- 
¿pisał między innymi w Polsce w |ŚT9"€ gmachy  woinomułarzy 


nie wizy, mimo iż gęstość zalud- 
nienia nie jest wielka, a na tere- 
nie Stanów Zjednoczonych zna- 

Aen nE. e aaa 


oglądać można w każdym mieś- 
Polskie Biuro Podróży 
Łódź, ul. Traugutta 2 


POLTOUR s zę: 


INDYWIDUALNE WYJAZDY WYPOCZYNKOWE: 


Do FRANCJI, 


Włoch, Łotwy, Warny, Bułgarii, Węgier, Rumunii, 
Palestyny, Litwy i innych krajów. 
WYCIECZKI MORSKIE 

DO Antwerpii i Londynu od 13 do 21 lipca 
FIORDY NORWEGII od 25/VIL — 9/VIII 
Do Sztokholmu i Kopenhagiod 17 do 22 sierpnia 


Rodzinne i indywidualne wyjazdy do Aigóntyy. Brazylii, 
Kuby, Boliwii i innych krajów. 


WYCIECZKI 


DO FRANCJI 


z pobytem w VICHY, NICEI lub DINARD 
Odjazdy w dn. 3 lipca, sierpnia i września 
oraz wyjazdy indywidualne. 


FRANCOPOL tóćź. Piotrkowska 104-a 


tel. 240-40 


WYJAZDY WYPOCZYNKOWO - TURYSTYCZNE 


O Stu 


vy 
w sezonie letnim 1939 r. . 
do FRANCJI Wyjazdy indywidualne i grupowe. 


Cena zł. 295— 
Obejmuje: indywidvalry paszport z ważnością do 8 tygodni, 
wizę po bytową francuską, wizy tranzytowe belgijskie 
i niemieckie, przejazd kolejowy w obie strony. 
do WARNY (Bułgaria) ze zwiedzeniem BUKARESZTU. 
Cena od zł. 135— 
Nad BALATON (Węgry) Wyjazdy indywidualne i grupowe, 
Cena od zł, 299—, 
LOTEM do Londynu, Paryża, Kopenha gi, Rzymu i Palestyny, 


„ARGOS” Łódź, Traugutta 1, tel. 107-86 i 104-00. 
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NOWY I STARY ŚWIAT 


Wrażenia korespondenta „Głosu Porannego” z wycieczki do Ameryki 


lazłoby się miejsce dla tych nie- 
szczęśliwców. 

Rozwój techniki, koncentracja 
wytwórczości dają zdawało się 
wszystkie możliwości do uspo- 
tecznienia środków produkcji i 
udostępnienia wygodnej pracy 
wszystkim mieszkańcom Stanów 
Zjednoczonych. 

A jednak nowoczesne formy 
walki o byt, reformy społeczne 
są jeszcze w powijakach. Nie zo 
stały wyczerpane wszystkie ryn- 
ki zbytu w nowej części świata. 
Wielkie są jeszcze rezerwy złota 
i bogactw Stanów  Zjednoczo- 
nych. Eksperymenty pozornego 
trustu mózgów, próby 
szukania dróg wyjścia po linii 
technokracji itp. nie zagrażają 
podstawom bytu tego bogatego 
kraju. 

Oddaleni od kłótliwej Europy 
tysiącami mil, oceanem, spoglą - 
dają czasem z pogardą, a czasem 
z uśmiechem na płaczliwe woła- 
nia tonących. Wczorajszy 
pan i władca, suweren tych 
ziem zjawił się dziś jako wasal. 
Przyjęto go z honorami. Nie da- 
no mu wyraźnie do zrozumie- 
nia, iż wyciąga rękę do dawnego 
wasala. 


Ten świat przeciwieństw, gi- 
gantycznych zmagań, śmiałych 
poczynań w dziedzinie techniki, 
potężnych wzlotów pociąga tak. 
jak wielka wystawa w świefle 
neonu. 


Żegnano nas serdecznie. Nie- 
wyraźne wiadomości z kraju 
skłaniały do szybkiej podróży. 
Istnieje tęsknota za ojczyz- 
ną orazza obczyzmą. Ten 
nowy świat pociąga, kusi i zmu 
sza do powrotu niejednego, któ- 
ry raz tam postawił nogę. Świat 
zamknięty od hałasów Europy, 
od jej krwawych zmagań, bez- 
sensownych bojów pociąga nie- 
jednego zmęczonego niespokoj- 
nym życiem politycznym stare- 
go lądu. 


REGNIS. 


WYJĄZDY 
INDYWIDUALNE 


© 
FRANCJI 
ANGLII 
BUŁGARII 
WĘGIER 
Stanów 

BS: Zjednoczonych 


Wagons- Lits/Cook 


Piotrkowska 68, tel. 170-70 


Uwaga: Biuro załatwia zezwo- 

lenia na wysłanie biletów zagra- 

nicznych dla studentów, krew- 
nvch it. d. 


TE 
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DYŻURY APTEK. Nocy 
dzisiejszej dyżurują następujące 
apteki: H. Duszkiewiczowa (Zgier- 
ska 146); J. Hartman (Brzezińska 
24); W. Rowińska (Pl. Wolności 2); 
A. Perelman ; S-ka (Cegielniana 32); 
W. Danielecki (Piotrkowska 127); 
F. Wójcicki (Napiórkowskiego 27); 
K. Kempfi (Zgierska 48); C, Cym 
mer (Wólczańska 37), 

r az My 

POBÓR. — Dziś i jutro winni 
się stawić do przeglądu wojskowe- 
go przed komisję poborową nr. 1 
(Ogrodowa 34) ochotnicy roczni- 


kćw 1919, 1920 i 1921 zamieszkali | ER 


na terenie 2, 3, 5, 8, 9 i 11 komi- 
sarjatów, o ile otrzymali imienne 
wezwania z wydziału wojskowego 
zarządu m. Łodzi, 

OSOBISTE. — Dyrektor zarządu 
miejskiego p. Mieczysław Kalinow- 
ski powrócił w dniu dzisiejszym z 
urlopu i objął urzędowanie. 

JAK SIĘ ŁÓDŹ BAWI? — 7e 
statystyki wydziału podatkowego 
zarządu miejskiego wynika, iż w 
miesiącu maju do kin łćedzkich 
spraedano 644,264 biletów, na kon- 
certy — 579, na przedstawienia 
teatralne w języku polskim — 
1,683, na przedstawienia teatralne 
w języku żydowskim — 9,783. 

SZALET W PARKU SIENKIE- 
WICZA. — Pierwszy podziemny 


na terenie parku Sienkiewicza. W 
najbliższych dniach szalet ten zo- 
starie oddany do użytku publicz- 
LCĘO, 


Poseł Milewski 


u min. Świętosławskiego 


P. minister Świętosławski w dniu Í 


dzisiejszym przyjął delegację koła 
rodzicielskiego przy szkole technicz 
no - przemysłowej w Łodzi w 0so- 
bach posła J. Milewskiego, Af. 


Ostrowskiego i G. Pawłowicza, 


KOLONIE AKADEMIKóW, 
LWOWSKICH 


Kolonie letnie Tow. Żyd. Słuch. 
Prawa U. J. K. we Lwowie, 
Cena za turnus 4rotygodniowy w 
BIAŁYM DUNAJCU — zł. 102. 


ŻEGIESTOWIE — zł. 122. 
ZALESZCZYKACH — zł. 102, 
Kol. Wzaj, Pom. Stud. Żyd. 


Politechniki Lwowskiej 
Cena za turnus 4-rotygodniowy w: 
JAREMCZU — zł. 116.50 
Wyżywienie na wszystkich kolo- 
niach smaczne, pensjonatowe, 5-cio- 
razowe dziennie, Pokoje dwu i trćj 
osobowe. 
Indywidualne zniżki Kolejowe 
50- ai j z każdej miejscowości. 
Na żądanie bezpłatne prospekty. 


m. 7, między godz. 19—21, 


Ofiary 
złożone w administracji 
„Głosu Porannego" 
_P. Ch. Albam składa na nuchodź- 
oćw z Niemieę zł 25— 


morskiej w Łodzi. 


szalet w Łodzi został = | 


Przejechany na Śmierć w bramie 
Niezwykły wypadek przy ui. Piotrkowskiej 217 


(Wczoraj o godzinie 14-ej 

Zgłoszania i informacje: Łódź, bramie domu nr. 217 przy ulicy 
Makuk Ryzenberg, Gdańska. 128, |Piotrkowskiej wydarzył się nie- 
1 zwykły wypadek. 

Gdy przez bramę przechodził 
89-letni Wincenty KLIMAS (ul. 
Kątna 24) wjechało tam auto 0- 
sobowe, prowadzone przez Józe- 
fa CZAIŃSKIEGO 
skiego 25). 
mierną szybkością, nie zdołał za 
hamować i wpadł na staruszka, | 


27. VI. — GLOS PUKANNY — 1939. 


Potepienie burzycieli jedności 


Echa wyskoku endeckiego podczas niedzielnei 


manifestacji patriotycznej 


Pisaliśmy już wczoraj o no- 
wym „wyczynie'* endeckim pod | wagę wielkiej demonstracji | parentu antyżydowskiego. 
czas niedzielnej przez rozwinięcie wielce nie-| Nie należy zapominać o tym, 


manifestacji | 


„Narodow- | smacznego w treści i godzącego /że w pochodzie kroczyły wszy- 


Głęboko wzruszeni przedwczesnym zgonem naszego nieodżałowanego 
wspólnika i przyjaciela 


Hermana Wantyka 


wyrazy szczerego współczucia Żonie i Dzieciom oraz pozostałej Rodzinie 


składają | SZAFRANOWIE 


Głęboko wzruszony przedwczesnym zgonem naszego nieodźałowanego szefa 


wyrazy szczerego współozucia Żonie, Dzieciom i pozostałej Rodzinie składa 


Personel techniczny i biurowy 
Mechanicznej Fabryki Pończoch „Szaniewa” Warszawa -Łódź i 


Wszystkim, którzy okazali nam tyle życzliwości i współczucia oraz 
wzięli udział w oddaniu ostatniej posługi naszemu najukockańszemu 


SZYMONOWI NAFTALEMU 


składa serdeczne podziękowanie 
RODZINA 


Wrusaony zgonem 


b. p. Szymona Nafíalego 


wyraża p. Romanowi oraz pozostałej Rodzinie szczere współczucie 
Drusernia i. Skręcalnia E. Mendelson 


Koleżance Bronce Wantyk z po- 
wodu śmierci 


Ojca Jei 


wyrazy współczucia, Składają 
WYCHOWAWCZYNI i ABSOLWENTKI 
Liceum E. Jaszuńskiej-Zeligman 


Wzruszeni zgonem 


b. p. Szymona Naftalego 


wyrażamy p. Romanowi oraz pozostałej Rodzinie szczere 


współczucie j 
Firma Judkowicz, Krauskopf i S-ka 


taic podoficerów 
łódzkiej straży ogniowej 


Wczoraj od godziny 19.20 do 
20.50 na terenie zakładów firmy 
Danciger, przy ul. Kątnej 6/8 od 
bywały się wielkie ćwiczenia 
straży ogniowej. Ćwiczył kurs 
podoficerów straży. 

Założeniem ćwiczeń było „Pali 
się budynek fabryczny”. Ćwicze- 
nia miały na celu bojowe szko- 
lenie usprawniające. - Kierował 
nimi naczelnik Koman; wypadły 
bardzo dobrze. (1) 


ZGŁOSZENIA DO „UZDROWISKA“ 

W poniedziałek, dnia.3 lipca r. bież. 
przyjmowane będą zgłoszenia na V-ty 
sezon dla kobiet do „Uzdrowiska* w 
lokalu, przy ul. Cegielnianej 21, od go- 
dziny 8-ej do 13-ej. 

Zgłaszający się, winni przynieść do- 


Z powodu zgonu 


b. p. SZYMONA NAFTALEGO 


wyrazy glębokiega współeaucia pozostałej Rodzinie składa 


Firma I. TOBOLSKI i S-ka 


w |który runął na ziemię. Widząc 
skutki swej jazdy, szofer gwał- 
townie zahamował, a następnie 
cofnął auto, wskutek czego sa- 
mochód powtórnie przejechał 
Klimasa. 

Ciężko rannego przewiozło po- 
gotowie do szpitala Św. Rodziny, 
gdzie po kilkugodzinnych mę- 
czarniach „Klimas zmarł. wód osobisty, lub zaświadczenie (ażsa- 

Czaiński został aresztowany. |mości i oddzielną fotografię 


5, dw td 


(Napiórkow- 
Szofer jedąc z nad- 


jj wystąpienia 


cy“ ośmielili się podważyć po- | w spoistość społeczeństwa, Irans | stkie organizacje społeczne i po 


liiyczne. M. in. wzięły w nim li- 
czny udział delegacje organiza- 
eji żydowskich, cechów, b. woj- 
skowych itp, a wszystkich ma- 
nifestaniów ożywiała jedna pa- 
triotyczna myśl obrony granie 
Kzplitej przed ewentualną agre- 
sją naszego śmiertelnego wro- 
ga. 

Oburzający manewr endecki. 
obliczony niewątpliwie na- wy- 
wołanie zadrażnień i sianie fer- 
mentu w obecnym, bardzo po- 
ważnym momencie politycznym 


$ | zasługuje na stanowcze potępice 


nie, jako z gruntu szkodliwy dla 
interesów państwa. 

Warto podkreślić, że jak wy- 
nika z uzyskanych przez nas in- 
formacji, wspomniany wyżej 
transparent endecki, który zre- 
szłą był jedyny tego rodzaju w 
całym pochodzie, nie został w- 
przednio zgłoszony władzom ko 
mitetu organizacyjnego obcho- 
du Święta morza, a wyclągnęli 
go „narodowcy* dopiero pod- 
czas przemarszu pochodu na 
zgromadzenie publiczne na PI 
Wolności. 


W sprawie tego złośliwego 

interweniowała 
wczoraj u przewodniczącego ko 
mitełu „Dni morza“, prezyden- 
ta Kwapińskiego delegacja u- 
czestników pochodu — żydów 
z radnym, adw. Z. Sztrauchem 
i p. Hofmanem na czele. 


Delegacja wskazała iż zapro- 
szęni do udziału „w. pochodzie 
reprezentanci ladności żydow- 
skiej àw Łodzi czują się obraże- 
ni treścią transparentu, niesio- 
nego w pochodzie przez ende- 
ków, a wskazującego na żydów, 
jako na wrogów państwa. 


W odpowiedzi oświadcząno 
delegacji. iż sprawa ta zostanie 
wyjaśniona po zbadaniu. Komi- 
tet „Dni morza" nie wiedział o 
tym, iż endecy zamierzają przy- 
nieść na manifestację transpa- 
rent o treści antyżydowskiej. a 
o fakcie tym dowiedział się do- 
piero po rozwiązania pochoda. 


Komitet, jak wiadomo, prosił 
uczestników pochodu o przygo- 
towanie jedynie transparentów 
z hasłami morskimi, względnie 
antyhitlerowskimi, 


Na zakończenie wizyty, przed 
stawiciel komitetu przeprosił 
delegację za ineydent, który 
miał miejsce bez jego wiedzy i 
wyraził przeświadczenie, że lud 
ność Łodzi, sołidaryzująca sic 
z hasłem zbrojnej obrony praw 
Polski do morza, nie bacząc na 
próby rozsadzenia wyjątkowej 
jednomyślności całego społe- 
czeństwa, zrealizuje. gdy zaj- 
dzie potrzeba, wytknięte „przez 
siebie cele, aby utrwalić i spo- 
tęgować mocarstwowość Rzpli- 
e (8) 


Komunikat ŹŻ. T. K. 


4-dniowa wycieczka nad morze. — 
W dniach od 28. 6. do 2. 7. ŻTK. or- 
ganizuje 4-dniową wycieczkę nad mo- 
rze. Uczestnicy zwiedzą Gdynię, Pół- 
wysep Helski (Jastarnia, Jurata), Ja- 
strzebią Górę, Rozewie oraz pobyt na 
kolonii w Karwi, Zapisy tyłko do dziś 
od g. 6 do 9 w. 

15-dniowa wycieczka w wagonach 
„campingowych*, — ŻTK. organizuje 
w dniach od 15 lipca do 1 sierpnia 
15-dniową wycieczkę w wagonach cam 
pingowych. Uczestnicy będą mieli do 
swojej dyspozycji specjalny wagon ko 
lejowy typu „campingowego*”, z miej. 
scami do spania i odbędą rafd w Be- 
skidy wschodnie (Worochta, Jarem- 
cze), Beskid Zachodni (Ustroń, Wisła), 
Szwajcarię Kaszubska, Wybrzeże 7 wy 
poczynkiem w Karwi na kolonii ŻTK. 

Informacje w  sekrełariacie ŻTR. 
Piotrkowska 101, lel, 121-53 od 18—22 
prócz niedziel. 


Wczoraj 
w Łodzi... 


Do mieszkania Tadeusza ZALASIE- 
WICZA (6 Sierpnia 68) dostali się zlo- 
dzicje, którzy skradli ' radioodbiornik 
i inne rzeczy. 

Przemysłowiec z Bełchatowa — Wał 
demar BARAN przed domem nr. 57 
przy ul. Gdańskiej został najcchany 
przez samochód ciężarowy nr. A45411. 
Szofer zbiegł. 

W związku ze śmierielnym wypad- 
kiem przejechania przez auto, zgłosił 
się do policji 40-lelni. Abram ROLNIC- 
KI, szofer (Śródmiejska 7) i zameldo- 
wał, że gdy prowadził samochód na ul. 
Młynarskiej, rzucił się pod koła jego 
auta w celach samobójczych jakiś nie- 
znany mężczyzna i poniósł śmierć, 

Przy zbiegu ul. Piotrkowskiej i Czer 
wonej tąksówki nr. T, 45-668, prowa- 
dzona przez Franciszka GOŚCIEŁĘ 
(Płocka 50) najechała na 38-letnią He- 
lenę PACEŚ (Podgórna 46), która zo- 
stała ciężko. ranna. 

Przy zbiegu ul. Strycharskiej i My- 
śliwskiej Franciszek SAKOWSKI (Lo- 
katorska 13) i Wiktor BIAŁASIEWICZ 
(Wójtowska 4) napadli na Józefa KLU 
ZOWSKIEGO (Myśliwska 25), którego 
pobili, po ezym SAKOWSKI strzelił 
do KLUZOWSKIEGO 1-krotnic z re- 
wolweru, raniąc go w skroń. 

Przy ul, Sobieskiego 12 wynikła hój 
ka sąsiędzka. Ranny został 49-letni 
Stanisław MUCHA. 

7i-letnia Rozalia ŻWAWIEC (Pocz- 
towa 11) uległa ciężkiemu zatruciu 
grzybami, 

W szpitalu ubezpieczalni społecznej , 
zmarła ofiara przejechania przez Al 


Marian WOŻNIAK. 

W fabryce, przy: ul. Szterlinga nr. 26 
został porwany przez pas trangmisyiny | 
18-letni H. WOŁCZONEK (Wigury 12), 
doznając złamania ręki oraz palców u 
ręki. 

W fabryce przy ul. Tylnej 6 przy- 
gniećlony został przez maszynę 44-1et- 
ni Józef KRÓL (Karpia 18), 

13-letni Bronisław MULLER 
szawska 16) został pogryziony 
podejrzanego ó wściekliznę psa. 

Przy ul, Napiórkowskiego 128 został 
napadnięty i ciężko pokłuty nożami 
46-letni Józel BOROWIECKI, 

8-letnia Zofia URBANIAK z Sikawy 
zosłała najechana przez rowerzystę i 
odniosla złamanie kości czołowej, 

32-letni Czesław PACHULSKI (dom 
noclegowy, Cmentarna 10) przybył: do 
żony 36-letniej Stanisławy, zam, w do- 
mu noclegowym przy ul. 28 p., Strzel- 
ców Kahiowskich 32, gdzie wszczał a- 
wanturę I bójkę, w wyniku której za- 
równo on, jak i jego żona zostali do- 
tkliwie poranieni tępymi narzędziami, 

23-letni Abram URBAJTEL (Rybna 
8). jadąc na rowerze na ul. Zgierskiej 
został najechany przez auto i ciężko 
poraniony. 

26-letni Stanisław WOJTANIAK — 
(Skierniewicka 20) został kopnięty 
przez konia z taką siłą, że odniósł zła 
manie miednicy, 

26-1lelni Adam RAJKOWSKI (Różyc- 
kiego 22) zostal ciężko poparzony 
wskutek wybuchu benzyny. 

Nieznani osobnicy dokonali najścia 
na mieszkanie S. BOLTZA (Piotrkow- 
ska 154) którego ciężko pobili łomami 
żelaznymi. ` 

W AL Unii wynikła rozprawa nożo- 
wa. Ciężko ranny został 34-letni Cze- 
sław NOWICKI -(Grodzieńska 5), 

Przy zbiegu ul. Piotrkowskiej i Mo- 
niuszki rowęrzysta najechał na 24-let- 
nią Salę FOGEŁ (Ogrodowa 20), ra- 
niąc ją poważnie. Ofiarą takiegoż wy- 
padku na Pl. Wolności padła 54-letnia 
Helena SZPIC (Pomorska 15), dozna- 
jąc złamania ręki, 

Przy zbiegu ul Żeromskiego i 6-g0 
Sierpnia wynikła bójka. Ranny został 
55-letni Kopel ZAJDÓW (Lotnicza 14). 

Wskutek upału, w lokalu wydziału 
opieki społecznej (Sędziowska 14) ze- 
mdtłał 42-letni Józef DZIECIUCHO- 
WICZ: (Limanowskiego 66). 

W -fabryce firmy K, T. BUHLE iry- 
by maszyny zmiażdżyły dłoń robotni- 
cy 23-letniej Genowcfle CHĘCIŃSKIEJ 
(Maciejewskiego 9). ż 

W południe przeszła nad Łodzi i o- 
kolica burza z piorunami. Zanotowańłto 
kilka wypadków uderzeń piórunów. —- 
Na szczęście obeszło się bez ofiar w 
Indziach. 


Sąd starościński 
skazał: 


(War- 
przez 


Amalię BAUER. właścicielkę domu 
nr.'88 przy ul. Napiórkowskiego — 
na 100 zł. grzywny, z zamianą na 7 dni 
aresztu za to, iż żądała od lokatorów 
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domu po 2 zł. tytułem opłaty za ze- 
zwolenić przyłączenia anteny radiowej 
do anteny zbiorowej, co w myśl prze- 
pisów, właściciel domu winien wyko- 
nać bezpłatnie. 

Z tego samego tytułu Jana WORFI- 
SA (Grabowa. 7) — na 30 zł. grzywny 
z zamianą na 3 dni aresztu, Worfis do 
magat się od lokatorów po 5 zł, opłaty. 

Franciszka PIŚNIAKA (Karpacka 
22) — na tydzień bezwzględnego are- 
szto za wywołanie awantury przy zbie 
gu ul. Rzgowskiej i Karpackiej, która 
zgromadziła tłtm w liczbie 1.000 osób, 
co spowodowało zakłócenie spokoju 
publicznego, _ 


w Z A EN NE E a 


27. VI. — GŁOS PORANNY —- 1930. 


Miasto posiada teraz o 54.948 kobiet więcej, niż mężczyzn 


Znamiennym dla Łodzi obja- 
wem jest stały i systematyczny 
wzrost załudnienia. Ten charak 
terystyczny ruch  ludnościowy 
upłasłyczniają wykresy statysty 
czne zarządu miejskiego. Wska 
zują one, że od 1837 roku za- 
ludnienie stale i szybko wzrasta 
ło. 

W okresie 10 lat, ba do 1847 
roku, zaobserwowano jednak 
słaby spadek zaludnienia w Ło- 
dzi. Stopniowy wzrost znamio- 
nują lata 1857 do 1887. Gwał- 
towny natomiast skok datuje 
się od roku 1877 i trwa do 1914 
roku. 

Wielka wojna Światowa prze 
rzedziła miasto, bo kiedy w ro- 
ku 1907 Łódź liczyła przeszła 
300 tysięcy mieszkańców, to w 
roku 1914 Łódź posiadała 500 
tysięcy. Wydarzenia wojenne 
doprowadziły poziom zaludnie- 
nia Łodzi w 1917 roku do po- 
ziomn z przed 10 latv. 

Poważny skok wykazały na- 
stępnie lata powojenne. Stan za 
ludnienia na dzień 1 stycznia 


Na ławie oskarżonych 


1937 roku osiągnął poziom 645 
tys. 112 mieszkańców, a na 
dzień 1 stycznia 1938 r, wzrost 
wynosił 20.119 mieszkańców, — 
Łódź w dniu 1 stycznia 1938 ro 
ku posiadała 665.214 mieszkań- 
ców, a na dzień 1 stycznia 1939 
roku 672.194, czyli nowy wzrost 
w okresie jednego roku. 

Jeżeli rozwój zaludnienia nic 
nie zahamuje, za lat 5 Łódź bę- 
dzie liczyła przeszło 700 tysię- 
cy mieszkańców. 

Według ostatniego powszech- 
nego spisu ludności, przeprowa- 
dzonego w roku 1931, na 604 
tvs. 629 mieszkańców, Lódź po- 
siadała 326.361 kobiet i 278.268 
mężczyzn. 

Z liczby tej 17 procent lud- 
ności utrzymywało się z handlu, 
62 proc. z przemysłu oraz 21 
proc. z różnych zarobków. 

Według wyznań Łódź wów- 
czas liczyła 340.179 mieszkań- 
ców wyznania katolickiego, co 
stanowiło 56,3 proc., 56.159 e- 
wangelików (9,3 proc.) oraz 
202.497 wyznania mojżeszowe- 


go, co dało 33,5 proc. 

W ogólnej liczbie 604.629 
mieszkańców było ogółem 
114.851 dzieci w wieku do lat 10 
oraz w wieku od lat 10 do 20 
ogółem 95.137, 

Na młodzieży spoczywa po- 
ważny obowiązek podniesienia 
poziomu dochodu społecznego 
w kraju, który, jak wiadomo, w 
chwili obecnej wynosi na głowę 
jednego mieszkańca tylko 900 
złotych. 

Interesujące jest porównanie 
roku 1931 z rokiem 1939 na 
dzień 1 stycznia. Kiedy w roku 
1931 na ogólną liczbę 604.629 
mieszkańców było, jak wyżej 
wspomniano, 326.361 kobiet i 
279.268 mężczyzn — fo w dniu 
1 stycznia 1939 roku na ogólną 
liczbę 672.194 mieszkańców 
Łódź posiadała 363.571 kobiet 
i 308.623 mężczyzn. W okresie 
lat 8 przybyło w Łodzi 37.210 
kobiet i 30.355 mężczyzn. 

W chwili obecnej miasto na- 
sze posiada o 54.948 kobiet wię 


cej, niż mężczyzn. (T) 


Kupcy FEZESZOWSCY 


oskarżeni o krzywoprzysiestwe 


W danin wczorajszym sad okrę. 
gowy rozpatrywał zawiłą sprawę 
powstałą na tle niezdrowych sta- 
sunkćw. panujących w handlu ma- 
nufakturowym. 

W czerwcu ub r. do prokuratury 
w Łodzi wpłynęła skarga kupca 
rzeszówskiego Chaskła FLIEGEL- 
MANA, ktćry oskarżał pośrednika 
handlowego Jakuba  KOZŁOW- 
SKIEGO, zam. w Łodzi o to. *% 
wszedłszy bezprawnie w posiada- 
nie 2 zagubionych przez niego cze- 
kéw, wystawionych przez szwagra 


jego Markusa BEERA z Rzeszowa, 
zrzedstawił je dc inkasa w PKO. 
żądając przelania kwoty zł. 8%) na 
rachunek Banku Właścicieli Nieru- 
chomości w Łodzi. 

Markus BEER, żona jego Amelia 
i FLIEGELMAN, przesłuchani ped 
przysięga przez sędziego śledczego 
w Rzeszowie potwierdzili zarzuty 
jtzeciwkc Kozłowskiemu, Nato- 
miast Kozłowski stwierdził, że cze- 
ki otrzymał od BEERÓW tytulem 
odszkodowania za zorwanie z nim 
stosunków handlowych, 


Wyrodmi rodzice 


bestialsko znęcall się nad dziećmi 


W dniu wczorajszym sąd okręgo- 
wy skazał Olgę i Juliusza małżon- 
kćw MAYERÓW na kary po 35 mie- 
sięcy więzienia z zawieszeniem na 
3 lata, 

Oskarżeni Maygrowie w nieludz- 
ki sposćb znęcałi się nad dwojgiem 
swych nieletnich dzieci, Sąsiedzi 
riejednokrotnie słyszeli krzyki ká- 
towanych i gdy wroszcie jednego 
dnia dłuższy czas bez przerwy 7 
mieszkania Meyerów dochodziły 
przeraźliwe wrzaski, doniośli o tym 
policji 

Przybyła funkcjonariuszka p. D. 
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stwierdziła, że ciała dzieci pokryie 
hyły sińcami, a ra twarzach i gło- 
wach znać było śłady zakrzepłej 
krwi. 

Wniosek prokuratora o odebra- 
nie Meyerom opieki nad dziećmi 
został odrzucony, sąd bowiem nie 
znalazł możliwości zapewnienia 
dzieciom lepszych warunków bytu, 
wyrażając przy tym nadzieję, że 
zawieszony wyrok będzie dla wy- 
rodnych rodziców dostateczną na- 
uczką i spowoduje radykalną zmia- 
nę ich stosunku do dzieci, 


Wielokrotnie karany awanturnik przed sądem 


20 maja r. b, w godzinach wie- 
czoriych do przechodzącego ul. 
Rokiciiską Józefa PIOTRKOWSKIE 
GO zbliżyli się dwaj mężczyźni i 
zażądali od niego pieniędzy na 
wćdkę. 

Gdy Piotrkowski odmówił, nà- 
pastnicy rzucili się na niego, poczę- 
li okładać go pięściami, a jeden z 
nich uderzył go „bykiem” z taką 
siłą w twarz, że ten upadł na zie: 
mię. załewająć się krwią. Pabusie 
wyrwali mu z kieszeni zegarek 2 
dewizką i oddalili się, 

Na alarm Piotrkowskiego zbiegli 
się przechodnie, a jeden z nich 
wskazał na oddalającego się Kazi- 


Grand -kKino 


Pocz.4. 6. 8. 10 


Porywający dramat miłosny, odsłaniając 
tragedię opętanych przez demona hazardu! 


W rol. głównych: Charles Boyer i Natalia Paley 
Ceny miejsc Mi-1.09, 11-150, 1-2.20 na wszystkie scanse 


mierza FORNALCZYKA, jako na 
sprawcę napadu. W międzyczasie 
drugi napastnik zdołał zbiec. For- 
nalczyk, który jako wielokrotnie 
karany złodziej i awanturnik, oba- 
wiał się surowego wymiaru kary 
i zwrócił szybko zrabowany zega- 
rek. 

Na weozorajszej rozprawie do wi- 
ny się nie przyznał, Tłumaczył się, 
że był pójany i nie pamięta aby 
miał kogokolwiek obrabować. 

Sad okręgowy wobec niezbitych 
dowodćw winy i zuchwałości TA- 
bunku skazał Kazimierza FORNAL 
CZYKA na 9 miesięcy więzienia. 


Dziś powtórzenie premiery! 


JASTRZĄB 


Po umorzoniu. dochodzeń  prze- 
ciwko Kozłowskiemu, wytoczono 
tprawę Beerom i Fliegelmanowi o 
fałszywe oskarżenie i o krzywo- 
przysięstwo. 

Wczorajszy praces wnićsł znacz- 
nie więcej humorystycznych nte- 
mentów, wywolanych swoistymi: poa 
j„ęciami handlowymi, niż momen- 
tćw wyjaśniających ten zawiły pro 
mem sądowy. Oskarżeni » uporem 
twierdzili, że wobec Kozłowskiego 
nie mieli żadnych zobowiązań, że 
wprawdzie w związku zo sprawa 
czekową chcieli mu dać pewną su- 
mę pieniędzy, ale „na odczepne”, 
ky uchronić się od wędrćwki po 
sądach. Kozłowski natomiast pod- 
tzymywał swe twierdzenie, że cze- 
ki otrzymał od Beera tytułem od: 
szkodowania. 

Wiele humoru wniosły na salę 
sądowa zeznania Kozłowskiego, 
człowieka bardzo  elokwentnego. 
który mimo kilkakrotnych upom- 
nień, prowadził polemikę z obroń- 


cami, prokuratorem i sądem. Zhyt-! ' 
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Dalsze ofiary na FON 


W urzędzie wojewódzkim złożył 
na FON: s 

Ubysz Zygmunt zł. 
pierścionki złote 

Herbstman Geladie 1 rub. ros. i 
5 koron austr. srebrem. 

Uczniowie szk. powsz. 
zł, 25—, 

Uczniowie publ. szkoly dokszial- 
cającej zawod. nr. 19 zł, 7 na ści- 
zacz FOM. 

Bekermajster Abram 75 zł. w xo- 
tówce, 

Kukulski Józe! obrączkę złotą, 
pierścionek, szpilkę od krawata, 
oraz 27 monet srebrnych (8 rub. 
ros. srebrem, 11 monet ros. drob- 
nych, pół mk. niem. srebr., 7 zł. 
pol.. wycofane srebr.), 

Krawecowa Maria krzyżyk złoty, 
łańcuszek srebrny, 1 i pół mk. 
niem. srebr, 11 monet srebr, 8 mo- 
net miedzianych, 7 monet niklo- 
wych. 

Ziemska Helena 10 monet srehr- 
nych, 6 monet miedzianych, 15 mo- 
net niklowych. 

Zarz. II oddz. centr, zaw. roh. 
przem. budowl. zł. 20, 


Kronika reporterska 
województwa łódzkiego 


W Teofilowie pod Łodzi grupa awan 
turników napadła na leiników i ciężka 
ich pobiła: Rannymi okazali się: 27- 
letni Kopel GCUKIERMAN (Plac Wol- 
ności 5) i 21-letni Abram CUKIER- 
MAN (Lipowa 31). Policja powiatowa 
zarządziła energiczne dochodzenie. 


0 oraz 4 


nr. W 


Na torze kolejowym w pobliżu sta- 
cji Wielkie Mosty, pow wieluńskiego, 
39-letni Józef ŁUKASIK, mieszkaniec 
osady Mosty, wyskoczył z pociągu to- 
warowego w czasie bicgu i dosial sie 
pod koła, ponosząc śmierć na miejsen, 


W okolicy wsi Strobin, pow, wieluń- 
skiego w czasie kąpieli w Warcie na- 
trafila na głębię i utonęła 15-lemia 
Zofia PAWLAKÓWNA, córka posterun 
kowego, zam. w Osjakowie. 


W Konstantynowie pod Łodzią w 
czasie burzy piornn uderzył w dom 
mieszkalny przy ul. Żeromskiego t5. 
Śmierć poniosła lokatorka tego domo 
35-letnia Zofia DALIK, Powstały po- 
żar, w zarodku stłumiono. 


W majątku Grodziszcza, pow. raw- 
skiego, syn leśniczego BEDNARZEW- 
SKIEGO 15-letni Zygmunt, manipulu- 
jąc fuzją spowodował wyslrzał, Kula 
ugodziła 19-lctnią córkę leśniczego — 
Zofię, w głowę. 
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MIĘDZYŚRODOWISKOWE AKA- 
DEMICKIE KOLONIE LETNIE 
H. A. Z. 
JAREMCZE 
Oplata za pobyt 4-tyg. 110— zł, 
KROŚCIENKO nD 
Opłata za pobyt 4-tyg. 99.50 zł. 

ZAKOPANE 


nia elekwencja kosztować ga be] Opłata za pobyt 4-tyg. -98.50 zł. 


dzie 20 zł. sąd bowiem skazał go 


Wikt pierwszorzędny, 5-razowy. 


dwukrotnie na 10-złotowe grzywny.| Wille komfortowe, pokoje 2, 3-080- 


Pe przemówieniach stron, 
wydał wyrok skazujący 


sąd | bowe. Boiska do gier i lekkoatlety- 
Chasklja | ki, Turystyka. Żniżki kolejowe 50 


FLIEGELMANA, na 10 miesięcy| proc. indywidualne z każdej miej- 
więzienia, Markusa BEERA ma 8 i| scowości Szczegiły w prospektach. 


Amelię BEEROWĄ na 6 miesięcy 
więzienia. 
karę na 3 lata, 


Beerowej sąd zawiesił Jakobson. 


Zgłoszenia i informacje; Somia 
Łódź, Pomorska 50-2. 
w grdz. cd 18 do 22. 


płk. dypl. Bolesławicza w szkole pilotów 


Na lotnisku w Lublinku LOPP 
im. Żwirki odbyła się promocja 
na pilotów. 

Młodzi absolwenci - piloci na cze 
le z komendantem szkoły kpt. pil. 
Piotrem Kamieńskim, pilotami - in- 
struktorami i mechanikami w mun- 
durach pilotów ustawili się w szy- 
ku rozwiniętym na tle samolotów, 
oczekując na przybycie władz. 

O godz. 15-ej przybył na lotnisko 
prezes zarządu okręgu wojewódz- 
kiego LOPP płk. dypl. Marian Ho- 
lesławicz, w otoczeniu: członka za- 
rządu okręgu ks, kancierza Zdżar- 
skiego, inspektora OPLG ppłk. Bar- 


toszkiewicza i komendanta ośrod-, 


ka PW Lot, kpt. pil. Barskiego. 
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stwa komunikacji kpt. pil. Karcz- 
marczyk. 

Po przyjęciu raportu od komen- 
danta szkoły płk. dypl. M. Bole- 
sławicz zwrócił się do młodych pi- 
lotów, podkreślając niesłychanie 
ważny okres w historii Połski jaki 
obecnie przeżywamy, w którym 
pierwsi absolwenci szkoły mają 
szczęście być pasowanymi na obroń 
ców ojczyzny. 

Zkolei wskazał im na wiełkie i 
zaszczytne obowiązki, jakie mogą 
ich czekać już w najbliższym cza- 
sie jako lotnikom, którzy są zaw- 
sze strażą przednią siły zbrojnej. 

Uroczystość została zakończona 
wspólnym obiadem żołnierskim, na 


W tym samym momencie wylądo-, którym wygłoszono kilka mów oko 
wał na lotnisku samolot RWD 13, | licznościowych. 


którym przybył delegat minister- 
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27. VE 


— GŁOS PORANNY — 1939. 


RADIO 


DZISIEJSZY PROGRAM 


RADIOWY 
715 Muzyka (płyty). 
6.156 „Pogotowie przeciwurojeniowe'" 


mięsa pięć razy w tygodniu. — 
Poza tym trzy razy w tygodniu 
dzieci otrzymywać będą bułki, 
podczas gdy dawniej otrzymy- 
wały tylko chleb. 

Na otwartych półkoloniach 
wypada jeden wychowawca na 
100 dzieci. 


OFIARNOJCI 
zarządzenia wy- MORZA WOLNOS SIĘ UTRWA 


dialog. 

yt) SEK dla poborowych, W dniu dzisiejszym nastąpi- 
03 Audycja południowa. ło otwarcie półkolonii dla pierw 

13.00 Utwory Piotra Czajkowskiego PS PNU CATS 

(plyty). szego turnusu dzieci łódzkich. 
13.50 Koncert rozrywkowy. W roku bieżącym półkolonie te 
1445 „Mieszkańcy glinianego balko | rozmieszczone zostały nie w 

nu“ — reportaż przyrodniczy dła mło| ; dny 1 zi h 

dzieży jednym, lecz w trzee punk- 
15.06 Muzyka popularna. tach. a mianowicie: w parku 3 
1545 pe gc Rodina Maja — 2.000 dzieci, w parku 
UC aż Julianowskim — 1.000 dzieci i 
164% Kronika literakka. w parku Milanówek na Dołach 
17.00 Nowe nagrania rozrywkowe | — 1.200 dzieci. 

(płyt: : BTE Na skutek 

Zygmy. „Igraszki lwowskie" — Jana | qzjąłu opieki społecznej i odpo- 
"18.00 Apel polskich pionierów kolo- wiedniej uchwały magistratu, | 


nialnych — audycja słowno-muzyczna 

18.30 Koncert muzyki francuskiej. 

19.00 Audycja dla robotników 

19.30 Przy wieczerzy. 

20.25 Pogadanka aktualna 

20.40 Dziennik wieczorny. 

21.06 „Milda“ — kantata milologicz 
na Moniuszki, EE] 

21.40 „Wybuch wielkiej wojny“ —- 
odczyt. 

21.55 Utwory fortepianowe. 

22,15 Koncert kameralny 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
LONDYN (342) 
19.30 „Wesele Figara“ — opera Mozar 
ta. 
BRUKSELA (484) 
20.00 „Le Maitre de Chapelle" — ko- 
miczna opera Paera. 
BUKARESZT (365) 
20.00 Utwory Haydna. 
MEDIOLAN (368) 
21.00 „Rigoletto“ — opera Verdiego. 
BUDAPESZT (550) 
21.05 Utwory fortepianowe 
aurea. 


Liszta i 


PRAGA (470) 

21.00 Scherzo fantastyczne i Poemat 
symfoniczny Praga“ Suka i Waria- 
cje wiolonczelowe „Rokoko“ GCzaj- 
kowskiego,' 

LONDYN (261) i DROITWICH (1500) 

22.00 Kwartet smyczkowy C-mo!] 
Brahmsa. 


który przyznał odpowiednie kre 
dyły na ten ceł, zwiększono i 
polepszono racje żywnościowe 
dla dzieci. I tak w roku ubieg- 
łym dzieci otrzymywały po 30 
gr. mięsa trzy razy w tygodniu, 
a obeenie otrzvmują po 50 gr. 


—— 


u 


= 


MATURZYŚCI, STUDENCI 


MOCA, STALI 


* 
Suma, przyznana przez za- 
rząd miejski na subsydia dla 


organizacji prowadzących ak- 
cję kolonii letnich, wynosi, jak 
iw roku ubiegłym 10.000 zł. — 
Wszelkie zarzuty więc, jakoby 
ograniczenie kredytów przez 
władze miejskie spowodowało 
zmniejszenie liczby dzieci wysła 
nych na kolonie do 1.500 — sa 
pozbawione podstaw. 

Również i prowadzona we 
własnym zakresie przez wydział 
opieki społecznej akcja wysy- 
łania na kolonie wychowanków 
domów miejskich — nie uległa 
w roku bieżącym żadnemu o0- 

3 ft) 


NIE WYSYŁAJCIE WASZYCH ŚWIADECTW SZKOLNYCH 


KORZYSTAJCIE 


z 


i PIL 


Paragraf atvjski u inżynierów 


uchwalony został ma zjeździe w Warszawie 


PIOTRKOWSK 


'OWSKA 40 „FOTO- 


okopii INTRO” 


A 80 — TEL. 224-91 
MORGENSTERN” 


2) osoby pochodzenia żydow- zentujący szt. gł, prof. Wasiu- 


Otwarcie półkolonii dla dzieci cz. 


w parku 3 Maja w Julianowie i na Dołach 


Przepisowe apteczki i nosze w 
każdej żądanej ilości są do naby- 
cia w Czerwónym Krzyżu, ul. Piotr 
kowska 236, tel. 102-04, 

Apteczki są zaopatrzone we 
wszystkie środki opatrunkowe, ja- 
kie przewidziane są w instrukcji 
ministerstwa i kosztują po zł. 33.— 
za sztukę. 


Nosze wraz z pasami nośnymi 
kosztują zł, 35—, 
Czerwony Krzyż przygotowuje 


rówrieź komplety dla poszczegć|- 
nych mieszkań, o czym w odpowied 
nim czasie wszyscy mieszkańcy z0- 
staną zawiadomieni. 


ODWOŁANY ODCZYT 

Komitet grodzki „Dni morza” zawia- 
damia, że odczyt gen. St. Kwaśniew- 
skiego, n. t. „Polskie sprawy morskie 
i kolonialne“, projektowany na 27.VI 
r. b. o godz, 19-ej w sali Tow. Kredy- 
towego m. Łodzi,-wobec choroby pre- 
legenta nie odbędzie się. 

Również nie mogą przyjechać pro- 
szeni o zastępstwo generała minister 
Strasburger ani senator Dębski. 


„EB MEŻĘZKCOSZZEB:. 
NA URLOP 


nie przerywaj prenumera 


GŁOSU PORANNEGO 


Wystarczy telefon lub parę 
słów na pocztówce. 


222 


Prosimy dzwonić: 22; 
adresować: Piotrkowska 70 


Zmiana adresu nie nie kosztuja 


Warsz. koresp. „Głosu Poran-; 


TEATRY 


TEATR MIEJSKI 

Dziś o gódz. 20.30 komedia Armon- 
ta i Marchanda .Król brydża”. Jutro 
w środę o godz. 20,30 premiera in.cre- 
sującej sztuki Tadeusza Rittnera „Wił- 
ki w nocy”, ze sztuką tą związane są 
występy gościnne świetnej artystki war 
szawskiej . Ireny Eichlerówny, . która 
kreować będzie popisawą rolę Żanety. 


TEATR LETNI 
Dziś o godz. 20.45 bawić będzie pu- 
bliczność komedia muzyczna „Domek 
z kart", 
W pełnych próbach pod reżyserią 
St. Wronckiego komedia J. Krzewiń- 
skiego „Expose pani ministrowej”. 


ZESPÓŁ IDY KAMIŃSKIEJ 
Dziś dwa przedstawienia komedii | 
muzycznej „Sure Szejdł fyn Jehupec* 
z idą Kamińską w roli tytułowej. 


—— 


nego“ telefonuje: 

Paragraf aryjski uchwaliła w 
dniu wczorajszym Naczelna or- 
ganizaeja inżynierów R. P., gru- 
pująca polskie zrzeszenia inży- 
nierskie. 

Przybyli do Warszawy delega 
ci z całej Polski, uchwalili nowy 
statut, nakładający na wszystkie 
stowarzyszenia inżynierskie zrze 
szone w Naczelnej organizacji 0- 
bowiązek wprowadzenia para- 
grafu aryjskiego na zasadach na 
stępu jących: 

1) Wyłączone są od członko- 
stwa osoby religii mojżeszowe * 


Bolączki rzemiosła rzeźniczego 


Konflikt cechu z gminą żydowską 


Zarząd żyd. cechu rzeźniczo - wędli- 
niarskiego zorganizował konferencję 
prasową, celem zobrazowania sytuacji 
w tej branży oraz przedstawienia 
swych bolączek, 

Starszy cechu, p, M. Gordon w dłuż- 
szym wywodzie wskazał na wyjątkowe 
trudności, na jakie napotyka koncesjo 
nowane rzemiosło rzeźnicze, Nie wpro- 
wadzono wprawdzie zakazu uboju ry- 
tualnego, ale przydział kontyngentów 
został przez władze ograniczony. Re- 
glamentację uwarunkowano poza tym 
t zw. tryhowaniem (odżyłowaniem) 
mięsa, bitego systemem rytualnym, al- 
bowiem ustawodawca chciał mieć pe- 
wność co do tego, że mięso z niemecha 
nicznego uboju zostanie skonsumowa- 
ne w całości przez ludność żydowską. 

Cech łódzki, pierwszy w Polsce, jesz 


cze 2 lata temu, urządził trybownię; 


mięsa przy ul. Łagiewniekiej 45, w po- 
bliżu rzeźni bałuckiej (Łagiewnicka 
63). Musiał przy tym pokonać wiele 
przeszkód, czynionych ze strony... 
władz religijnych żydowskich, bowiem 
władze państwowe i przemysłowe, 0- 
raz gmina żydowska  ustosunkowały 
się do poczynań cechu pozytywnie. 

'Trybownią zarządza gmina, pobiera- 
jąc za to dość poważne opłaty od rzeź- 
ników, co w rezultacie podraża wy- 
bitnie koszta kalkulacji i. ceny. 

Zanim spór © opłaty został załatwie 
ny, powstał jednak nowy konflikt. Oto 
gmina postanowiła, wbrew woli cechu, 
zrzeszającego 250 członków, dających 
utrzymanie ponad 2.500 ludziom, prze- 
nieść trybownię do odległego od rzeźni 
punktu, przy ul. Śródmiejskiej 86. — 
Stwarza fo dla rzeźników kolosolne 
klopoty. 

Jak wiadomo, warunki na terenie m, 


Łodzi sa Specyficzne dzięki temu, że 
łargowica giełdy mięsnej znajduje się 
na terenie rzeźni miejskiej nr. 1, przy 
ul. Inżynierskiej, a ubój rytualny do- 
konywany jest w rzeźni miejskiej Nr. 
2, przy ul. Łagiewnickiej, do której 
przewożone jest bydło. Kupno żywca, 
załadowanie i ubój zajmuje rzeźniko- 
wi blisko pół dnia, a teraz dopilnowa- 
nie przewozu zadów do trybowni, czyn 
ności trybowania, jako też odebranie 
mięsa z konieczności zaabsorbuje rzeź- 
nika przez drugie pół dnia. Biorąc pod 
uwagę, że na ogół rzeźnicy rytualni 
praenją bez sił najemnych, pozbawieni 
zostana możności zajmowania się sprze 
dażą mięsa w jatce 


Poza tym mięso latem szybko się 
psuje i traci na wartości, a lokal nowej 
trybowni jest zbyt ciasny i niehygie- 
niezny. 


Na zakończenie konferencji wskaza- 
no że wobec oporu gminy, cech podej 
muje interwencję u władz, a w razie 
konieczności zmuszony będzie urzą- 
dzić własną trybownię. 


W sprawie tej, zdaje się, głos decy- 
dujący będą miały władze, (es) 


WYCIECZKA DO WARSZAWY 

Oddział łódzki związku pracy oby- 
wałelskiej kobiet organizuje w dniach 
27 i 28 b. m. wycieczkę świetliczanek 
do Warszawy, mającą na celu zapo- 
znanie się z zabytkami stołecznego 
miasła. jak: muzea, Stare Miasto, Za- 
mek, Belweder, Zachęta i t. d. 

W wycieczce weźmie udział 40 u- 
czestniczek wraz z kierowniczkami 
świetlic - 


i 


— YN A, 


skiego; 
3) osoby, które zawarły ślub 


z izraelitkami lub izraelitami. 


Zjazd obradował w sali tech- 
ników. 

Wzięli w nim udział: gen. Ma- 
ciejowski reprezentujący M. S$. 
Wojsk., gen. Szychowski, repre- 


Czy bolą i palą cię nogi?? 
Bezbolesne usuwanie odcisków 


i piekącei twardej skóry 
łącznie z kąpielą nóg (Pedicure) 


1.50 


Zabiegi wykonują pierwszorzędne 
siły fachowe. 
GABINET LECZNICZEJ KOSMETYKI 


ELITE” 


Piotrkowska 86, tel. 259-28 
PORADY BEZPŁATNE 


Manicure 75 gr. 


m 


wyświetla najpiękniejsze filmy | 
Dziś i dni następnych! 


Wspaniałe arcydzieło filmowe 
reż, KING VIDORA 


Złudzeni 
„ŁUCZENIA 
życia” 
osnute na tle słynnej powiesś- 
ci A. J. Cromina 


„Cytadela 
W rolach głównych: 


(ii 54 gr. 


Widownia idealnie wentylowana! 


Ceny miejse na 
wszystkie seanse 


g———- zn NN 


nauk 


tyński, prezes Akademii 
technicznych, liczni przedstawi- 
ciele świata naukowego i techni- 
cznego. 

Prezes N, O. I., wicemin. Bob- 


„PRACA” 


Kursy Zawodowe Żeńskie 
przy Tow. Szerzenia Pracy Zawo+ 
dowej wśród kobiet żyd. w Łodzi 

Wólczańsza 21, tel. 167-135 


kowski, zagajając zjazd zaprosił | przyjmuje zapisy na nast. dźiały: 


do prezydium rektora prof. Psze 
nickiego, prof. Bielskiego i p. 
Bracha. 


W. czasie obrad wiceprezes N. 
O. 1. prof. Bryła wygłosił progra 
mowy referat p. t. „Świat inży- 
nierski w chwili obecnej“, w któ 
rym scharakteryzował organiza 
cję, zamierzenia i pracę Świata 
inżynierskiego w Polsce. 


1. Sztuka stosowana — fafciar: 
stwo, Ak = 

2, Krawiectwo damskie — krój. 

3. Gorseciarstwo — krój. 

4. Bieliźntiarstwo — krój, 

5. Modaiarstwo — kapelusze 

6. Oudulacja. 

7. Manicure, 

Sekretariat 
9—13 i 15—19. 


czynny w godz 


Bohaterstwo 13-letniej 


Wyratowała dwie tonące koleżanki 


Zagórze było przed dwoma 
dniami terenem niezwykłego wy 
padku, który obecnie jest na u- 
stach mieszkańców całego Zagłę 
bia Dąbrowskiego. 


Do nieczynnego bieda - szybu, 
napełnionego wodą deszczową 
wpadł 9-letni Władysław Jań- 
czyk, który począł tonąć. Pośpie- 
szyły mu z pomocą jego siostry 
13-letnia Bogumiła i 14-letnia Lil 
ka. Dziewczynki nieumiejące do- 
brze pływać, a przede wszyst- 
kim  przestraszone wypadkiem, 
poczęły również tonąć. 


Wtedy bez namysłu rzuciła się 
do wody na pół tylko rozebrana 
13-letnia Krystyna Białowąsów- 
na, córka posterunkowego poli- 
cji państwowej, która nie zwa- 


GABINET 
KOSMETYCZNY 


ROMA 


AL. KOSCIUSZKI 52, m. 1. TEL. 277-47 


dawn, Piotrkowska 121 
Godziny przyjęć codziennie, prócz niedziel i świąt, od 10—19 
KOSMETYKA LECZNICZA, — BEZPŁATNE PORADY. 


!! Każda klientka otrzymuje podarunek z dziedziny pielęgnowa- 
nia cery!! 


żając na niebezpieczeństwo i za- 
danie ponad jej szczupłe siły, po 
częła bohatersko walczyć z to- 
nią. 

Dziewczynee, po nadłudzkich 
wysiłkach, udało się przyciąg* 
nąć obie tonące i opadające z sił 
dziewczynki. Chłopczyka nie zda 
łała już niestety uratować. Uto- 
nął on i dopiero po kilku godzi= 
nach zwłoki jeso wydobyto z we 
dy. — 

Bohaterski czyn dziewczynki 
wywołał prawdziwy entuzjazm 
wśród mieszkańców całej oko- 
licy. Córka policjanta otrzymała 
liczne gratulacje, a przede wszyst 
kim bardzo serdecznie dzięko- 
wali jej, rodzice uratowanych 
dzieci. 


GEOS SPORTOWY 


Skandal „serwisowy“ 
bada obecnie P.Z.L.A. 


W związku z zarzutami, jakie 
podniesiono na Śłąsku przeciw- 
ko paru czołowym lekkoatletom | 
polskim, zarząd polskiego zw. 
lekkoatletycznego postanowił 
przeprowadzić jak najostrzej- 
sze dochodzenia, przy czym za- 
powiedział jak najdalej idące 
konsekwencje w stosunku do e- 
wentualnych winowajców, aż 
do dożywotniej dyskwalifikacji 
włącznie. 

W związku z tym 
w prasie stołecznej: 

„Dowiadujemy się jednak. że 
zawodnicy, pod których adre- 
sem skierowane są zarzuty, pod 
ważają je całkowicie, gdyż we- 
dług ieh oświadczeń, organiza- 
torzy z własnej inicjatywy obie 
cali kosztowne nagrody, a póź- 
niej wcale ich nie dali“, 


PZTS 5am prosił 


o przeniesienie siedziby 
do Warszawy 


W związku z wiadomościami 
o poleceniu ZZ odnośnie zwoła- 
nia nadzwyczajnego walnego 
zebrania Polskiego związku te- 
nisa stołowego w sprawie prze- 
niesienia siedziby związku z Ło 
dzi do Warszawy, dowiadujemy 
się. że zarząd PZTS sam zwra- 
cał się parokrotnie do ZZ z proś 
bą o zmianę siedziby, motywu- 
jąc to brakiem funduszów i do-; 
statocznej liczby działaczy. 


Sukces Szamoty 
w Paryżu 

Wyścig kolarski a wielką na- | 
grodę (Grand Prix) sprinterów w 
Paryżu zgromadził najlepszych | 
zawodowych kolarzy świata. — | 
$łarlował również Szamota. , 

Polak, mimo przegranej o kil- 
ka centymetrów z mistrzem świa 
ła Van Vlietem, stoczył najpięk-; 
niejszą i najbardziej emocjonu- | 
jącą walkę dnia. 

Należy zaznaczyć, że w handi- ) 
capie Szamota pokonał b. mi-| 
strza świała Van Egmdnta i wi- 
cemistrza Francji Georgena. 


Finał mistrzostw 
tenisowych Łodzi 


Termin finałowego meczu o mi- 


czytamy 
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Wyści 


47 czełowych kolarzy, 


Wezoraj rano rqastąpił z Warsza 
wy start dorocznego wyścigu ko- 
larskiego do morza o wieczystą 
nagrodę im. Marszałka Piłsudskie- 
HO, 

START HONOROWY 

miał miejsce w Alei Niepodlegiości 
chok kopea im. Marszałka Jtzefa 
Piłsudskiego. dc zgromadzonych 
kolarzy przemówił rajwzćd p. z. 
kol. dyr. Gołębiowski, który we- 
zwał do uczczenia. wielkiego protek 
tera biegn, Marszałka Piłsudskiego. 
minuta ciszy, poczym w krótkich 
słowach qrrzedstuwił kolarzom za- 
sztzyt ubiegania się 0 zwycięstwo 
w wyścigu do morza. 

Zkolei przemówił prczes w. 0. 2. 
kol. dyr. Orłowski. a następnie za- 
mejdował hooorowemu prezesowi 
r. z. kol. płk, Geblowi gotowość de 
startu. 

Fik. Gebel przeszedł przed fron- 
tem kolarzy, witając się z zawod- 
nikami przeż podanie ręki. 

W chwilę później punktualnie o 
godz. 9.30, nastąpił start do wy: 
seigu. Rularze przedefilowali w ko- 


bierze ud 


sirzostwo okręgu łódzkiego w ieni-  lumnie czwórkowej ulicami War- 
sie między Wima i ŁKLT został już | szawy do szosy Gdańskiej na Gole- 
uzgodniony i mecz odbędzie się w, dzinćw. gdzie v godz. 10:ej nastą- 


m 


KTO STARTUJE? 

W wyścigu bierze udział 47 ko- 
iarzy. a miarawicie: 

Polonia: Wiśniewski, Bizoń, Mo- 
cznlski, Korsak, Zalewski. 

Syrena: Starzyński, Matczak, 
Panshi, Miller, Rzeźnicki, Raczyń- 
ski. 

dur: 
sior, 

CWS: JTażwiec, 
Lerg. (Chrząszcz. 

Lauda: Kudert. 
Gowski. Wćjcik. 

Orkan: bichko, Kuńlak. Szostak. 

RKS Skra; Telfer, Manowskr. 

Iskra: Oszujnikow, Siemiński. 

Drukarz: Sobol. 

PZL: Nimiński, Bieniek. 

TC. Pruszków: Ciesiołkiewicz. 

KPW, W-wa: Sobczak. 

Lódź: Szostak, Maciołek, Jaskć|- 
ski. 

Kraków: Migo. 


Targoński, Zagórski, Ko 


Kubicki. Mincn- 


czysław, (ieniewski (Jur), Wasi- 


iewski i Łoza (Lublin). 


e z = p 


ETAPY: 
W ście składa się z 6 etapcw: 
l — 26 czerwca Warszawa — 


(Brodick 186 klm. przez Łomianki, 


ział w fei 


Niezależni: Kapiak Józef i Mie- 


Łódź, dnia 27 czerwca 193 


g do morza - rozpoczety! 


w tym trzech łodzian, 


bin, Sierpe, Rypin. 

TI — 27 czerwca Brodnica — Sta 
rogard 129 klm. przez Radzyń, 
Grudziądz, Nowe, Gniew, Rudno, 
Prplin. 

NI — 28 rzerwea Starogard — 
(dynia 118 klm. przez Kościerzynę, 
Kartuzy, Karczewkę, Orłowo. 

W dn. 29 czerwca odpoczynek w 
Gdyni i udział w świecie morza. 

ivy — 30 czerwca Gdynia 


| Bydgoszcz 223 klm. przez Żukowo, 
Romański, Chro-| Eterlowa. Korne, Prusy, Chojnice, 


Sępolno, Koronowo. 

V — 1 lipca Bydeoszcz — Rut- 
ne 162 klw: przez Brzoze, lnowro- 
cław, Piotrków Kujawski, 3ępol- 
no. Bugaj, Kłodawę. 


VI — Kutno — Warszawa 124 
kim. przez Łowicz, Sochaczew, 
Błonie, Ożarćw. 

KOGO BRAK? 


Z pośród znanych kolarzy Szoso- 
wych. którzy mogliby jeszcze wziąć 
udział w wyścigu, brak Napierały 
i Wandora. Okaj startują. w meczu 
torowym Polska — Węgry w Kra- 
kowie, 

PIERWSZY POJEDYNEK. 

7 punktu widzenia sportowego 

wyścig zapowiada się atrakcyjnie. 


najbliższy czwartek na kortach Wi- 
my. | 

LKLT wystąpi 
składzie bez Johnowej i Stencla 


U.T. — Garbarnia 
w czwartek w Krakowie 


W czwartek 29 b. m. (Święto), 
Union - Touring rozegra w Krako- 
wie mecz ligowy z Garbarnia. Bę- 
dzie to jedyny mecz ligowy tego 
dnia w kraju. | 

Dalsze mecze ligowe cdbędą się 
w niedzielę, 2 lipca, a mianowicie: | 
Wisła — Warta w Krakowie, War- 
szawianka — Cracovia w Warsza- 
wie, Pogoń — AKS we Lwowie i 
Ruch — Polonia w Hajdukach. 


Widzew gra 

o wejście do klasy A 

Drużyna piłkarski Widzewa, któ- 
ra ma już zapewnione mistrzostwo 
grupy łódzkiej w klasie B, rozpo- 
czyna rozgrywki o wejście do kla- 
sy A w dniu 9 lipca. Przeciwnikiem 
Widzewa bedzie mistrz grupy pa- 
bianickiej KE oraz mistrz grupy 
tomaszowskiej — Lechia, 

Wszystkie kluby rozegrają ze so- 
ha po dwa mecze, zaś drużyna, któ- 
1a zajmie w rozgrywkach pierwsze 
miejsce, wejdzie do kłasy A. Są- 
dząc z obecnej formy drużyny ro- 
hotniczej, ma ona duże szanse wró- 
cić po rocznym pobvcie w klasie 
B, do klasy A 


w  nsłabionym ; 


4 


pił właściwy start do wyścigu. 


| Kazuń, Modlin, Płońsk, Górę, Dro-| ze względu na to, że zaraz pierwszy 


Pierwszy dzień w Wimbledonie 


Zwycięstwo Tłoczyńskiego i porażka Baworowskiego 


Wczoraj rozpoczął się w Wim 
bledonie turniej tenisowy o nieo- 
ficjalne mistrzostwa Świala. — 
Pierwszego dnia. zgodnie ze 
zwyczajami odbyły się jedynie 
gry pojedyńcze panów. We wto- 
rek odbędą się rozgrywki pań. 

Tłoczyński walczył pierwsze- 
go dnia z hindusem Sawara, zwy 


ciężając go z łatwością 6:2, 6:0, 
6:3, 

Baworowski natknął się odra- 
zu w pierwszym meczu na wło- 
cha Stefaniego i przegrał po za- 
ciętej walce 6:8, 4:6, 5:7, 5:7. 

Pierwszy dzień nie przyniósł 
na ogół większych niespodzia- 
|nek, jedyną sensacją była poraź- 


ka Mętaxy z francuzem Abdes- 
salamem 2:6, 4:6, 6:8, 4:6. Z bar- 
dziej wybitnych tenisistów wye- 
liminowani zostali pierwszego 
dnia: anglik Peters. nowozeland- 
czyk Andrews, anglik Filby, ho- 
lender Hughan, francuz Gentien 
i anglik Wilde. 


LKS gra z Gryfem w Łodzi 


w drugim meczu © wejście do ligi 


Jak donosiliśmy, ŁKS wystą- 
pił do PZPN z protestem prze- 
ciwko zarządzonym zmianom w 
kalendarzyku rozgrywek o wej- 
ście do ligi piłkarskiej, 

W dniu wczorajszym w leie- 
fonicznej rozmowie 4 Warsza- 
wą, kierownik sekcji piłki noż- 
nej LKS p. Konopka doszedł w 
tej sprawie do porozumienia — 
PZPN postanowił eofnąć swą 
poprzednią decyzję i zaakcep- 
tował projekt zmian w kalen- 
darzyku wysunięty przez ŁKS, 


polegający na zamianie meczów 
wyznaczonych na 16 lipca z me 
czami przypadającymi na 23 lip 
ea. W ten sposób zastał utrzy- 
many wyznaczony poprzednio 
termin meczu ŁKS — Gryf, któ- 
ry odbędzie się w Łodzi w nad- 
chodzącą niedzielę. 

Dzięki temu uda się zakoń- 
czyć pierwszą kolejkę rozgry- 
wek w tej grupie 30 lipca. 

Merz z (zrytem będzie bardzo 
ciekawy. gdyż mistrz Pomorza, 


jak wiadomo, w ubiegłą niedzie 
lę odniósł zwycięstwo nad Le- 
gią (Poznań), która uchodzi za 
najgroźniejszego konkurenta 
drużyny łódzkiej w rozgryw- 
kach o wejście do ligi. 

Sędzią lego meczu będzie p. 
Pachorski z Poznania. 

Poza tym w grupie pierwszej 
odbędzie się jeszcze mecz w Po- 
znaniu Legia — SKS (Staracha 
wice), który poprowadzi łodzia 
nin p. Andrzejak. 


imprezie 


z aaie 
m—— 00, o m 


dojdzie do skutku wspdlny start 
amatorów z piatka kularzy „nieza- 
leżnych”. Amatorzy maja groźna 
konkurencję, bo dotychczas wyniki 
„niezależnych są lepsze od wyni- 
kćw osiąganych przez amatorćw. 


-DOTYCHCZASOWI ZWYCIĘZCY. 


Na liście dotychczasowych zwy- 
cięzców wyścigu do morza, zapisali 
swe nazwiska: Więcek, Kłosowicz, 
Radke, Kiełbasa, Zieliński, Wiśniew 
ski i Kapiak Jćzef. 


Wiśniewski zwycięzcą 
pierwszego etapu 


Na metę w Brodnicy przybyłe 
40. wycofali się na trasie niedy- 
sponowany Moczulski oraz Kowal- 
ski z powodu złamania koła i prze 
męczenia. 

Trasa była dość ciężka, Ponadto 
w drcdze zawodników spotkał aż 
trzykrotnie ulewny deszcz. Rardzo 
siltie ucierpiał Kapiak Józef, ktćry 
miał cztery defekty gum i przez to 
stracił na etapie ponad 14 minnt, 
klasyfikując się dopiero na 15-ym 
miejscu. 

Po 70 kim Wiśniewski zainicjo- 
wał ucieczkę. która jednak została 
po kilku klm., zlikwidowana. 

Na 120 kim. od startu w czołów: 
ee było czterech zawodnikćw: Wa- 
silewski, Wiśniewski, Bizon i Rzeź 
mieki, Ten ostatni wkrótce odpadł, 
a pozostała trćjka jechała odtąd 
razem aż do mety. 

Na metę w Brodnicy pierwszy 
wpadł Wasilewski (niczależny) w 
czasie 5'44.45, mijając na finiszu 
po zaciętej walce Wiśniewskieco 
(Polonia), który osiągnął czas 
5:44:452. a więc zaledwie o 0,2 sek. 
mniej od zwycięzcy. 3) Pizon, 4) 
Rzeżnicki, 5) Bański, 8) Domański, 
7, Targoński. 8) Koner. 9) Cieniew 
ski. 10 Miller, 

Zwycięzca etapu Wasilewski 4- 
trzymał 5 minut karnych za to, że 
mające złamany widelec zamiast, po- 
czekać na reperacię, pożyczył ro- 
wer od przyzcdnego kolarza i pe- 
jechał dalej. 

Wskntek otrzymania minut kar- 
nych. czas Wasilewskiego wynosi 
5:49:54 sek. Zajmuje on przez do- 
piero 6-te miejsce w klasyfikacji. 
Pierwsze miejsce i zwyciestwo w 
pierwszym etapie przyznano Wii- 
niewskiemu, 


Zmiana kalendarzyka 
rozgrywek ŁKS-u o wej- 
ście do ligi 


Na wczorajszym, wieczoro- 
wym posiedzeniu zarządu PZPN. 
zmieniono terminarz rozgrywek 
o wejście do ligi w grupie łódz- 
kiej następująco: 

2 lipca: Legia — Starachowice 
i ŁKS. — Gryf; 

9 lipca: Starachowice — Gryf, 
Legia — ŁKS.: 

16 lipca: Starachowice — Le- 
gia, Gryf — ŁKS.; 

23 lipca: ŁKS. — Starachowi- 
ce, Legia — Gryf; 

30 lipca: Gryf — Starachowi- 
ce, ŁKS. — Legia. 

Na tym samym posiedzeniu u- 
stalono dodatkową interprelację 
do $$ 84 i 87 postanowień P. Z. 
P. Nọ, że w wypadku, o ile klub 
będący gospodarzem rozmyślnie 
uniemożliwi rozegranie zawo- 
dów mistrzowskich, bądź przez 
nieprzygotowanie własnego boi- 
ska lub nie urządzi zawodów na 
wynajętym boisku, winien będzie 
karze walkoweru. niezależnie od 
kary porządkowej. 

Wreszcie, zaakceptowano ter- 
min 2 czerwca 1940 r. na mecz 
Polska — Szwecja w Sztokhol: 
miè- 


Łódź, 27 czerwca 1939 


GŁOS HANDLOWY 


szwecja - Finlandia - Dania 


Riożliwości wiókienniczej Łodzi w Skandynawii 


Jednym z poważniejszych artyku 
łów, dla których Skandynawia, a 
«pecjalnie Szwecja jest. dobrym 
rynkiem zbytu — są wyrcby teks. 
tylne, Rynek skandynawski jest o 
tyle atrakcyjny dla eksportu pol- 
skiego. że produkcja włókiennicza 
w stosunku do zapotrzebowania jest 
stabo rozbudowana. Wzrastająca 
stopa życiowa łudnoeści, zwłaszcza 
robotniczej, pozwala ra nabywanie 
nbrań w gatunkach dobrych, 

Z jaką konkurencją spotyka się 
palski eksporter na rynku? Szwedz- 
ki przemysł włykienniczy nie za- 
spokaja potrzeb rynku wewnętrzne- 
go. Poza dwoma większymi centra- 
mi produkcji tekstylnej. oraz drob- 
niejszymi wykończałniami, fabryk 
włókienniczych niema. Pewna roz- 
badowa tego przemysłu idzie raczej 
w kierunku sztucznego jedwabiu. 

Produkcja w gałęzi wełnianej i 
bawełnianej mie rozwijała się z po- 
wodu wysokich kosztów produkcji 
węchęc wygórowanych płac, hraku 
własnego surowca i silnej konkuren 
cji niemieckiej i angielskiej, War- 
stwy zamożniejsze kupowały do- 
skonałe w gatur.ku. lecz drogie wy- 
roby angielskie, świat robotniczy 
był konsumentem gorszych, ale 
bardzo tanich wyrobów niemiec- 
kich. Obecnie robotnik, lepiej zara- 
biający i średnio zamożny klient 
żądają wyrobów lepszych niż nie- 
mieckieę nie tak jednak drogich. 
jak angielskie, które poza tym i 
diatego nie cieszą się zbytnią popu- 
Jlarnością wśród kupećw, że dzją 
kuprowi mniejszą marżę zysku. O- 
ezywiście wyroby angielskie w sfe- 
rze swojej klienteli będa zawsze 
pierwsze. Natomiast o wiele lepiej 
przedstawia się kwestią konkuren- 
cji z wyrobami niemieckimi. Niem- 
cy fłączmie z Anstrią i Czechami) 
dostarczają w niektórych działach 
tekstylilw ponad 75 proc. 7apotrze 
bowania importowego Szwecji. Wy- 
roty niemieckie w dużej mierze są 
produkowano ze znacznym dodat- 
krem różnicy namiastek i materia- 
łów zastępczych — to też »nateria- 
ły te są gorsze gatunkowo w po- 
równaniu do polskich, jednakowoż 
niezednokrotnie prezentują się ze- 
wrnętrznie lepiej. 

Dużą przewagę nad nami posia- 
cają piemey w znakomicie zorga- 
nizowanym aparacie sprzedaży, cze 
mu kupiectwo polskie powinno 
przeciwstawić dużą elastyczność 
cen wraz z zapewnieniem kupcom 
szwedzkim odyowiednio wyższej 
tarży zysku. 

Z innych krajów, eksportujacych 
do Szwecji, należy wymienić Wej 
gry — głównie gotowe damskie 
bluzki i bieliznę, ozdabianą  ręcz- 
nym hattem, Ale i tu istnieje mo- 
żliwość skutecznej konkurencji, 
zwłaszcza, żę polskie damskie @za 
peczki. i KA ręcznym haftem, 
zdobyły sobie duże powodzenie, Ja- 
ponia przez firmy agenturowe wy- 


siępuje z jedwabiem i nerkałąmi, 
które choć opłacają 25 proc. cła ad 
valorem. kalkuluja się jeszcze ta- 
biej od szwadzkich, oczywiście ustę 
pują im dużo jakością. Mimo to w 
dziedzinie peckali również istnieją 
możliwości konkurencyjne. Włochy 
eksportcująa do Szwecji przeważnie 
kapelusze, krawaty i wyroby z je- 
cwabiu naturalnego i w tej dziedzi- 
rie oczywiście posiadamy tożliwo- 
ści konkurencyjne. Podobnia može- 
my konkurować z niektćrymi ga: 
turkami francuskich tekstyliów, 
cieszących się znacznym powodze- 
niem zc względu na ich specjalny 
gust i oryginalność wyrobu, Belgij- 
skie wyroby korkurują z naszymi 
tak co do jakości i gatunku — dla- 
tego przy opracowaniu rynku nale- 
ałoby porównać ceny i gatunki 
tych wyrobów. Jak dalece jest 
atrakcyjny rynek skandynawski w 
niektórych działach wyrobćw teks- 
tylnych świadczą o tym coraz lioz- 
niejsze dostawy niektórych gatun- 
kćw materiałów wełLianych nawet 
z Indii Brytyjskich, 

Jakie należy zastosować drogi | 
środki do wprowadzenia na rynki 
skandynawskie polskiej produkcji 
tekstylnej? Drogi te mogą być roz- 
maite: 

Otwarcie własnego biura sprze 
daży. Jest to droga najkosztowniej- 
sza i najtrudniejsza, mogąca nie 


Trzy podania o układ 


Chaim Hersz Faszczyk, prowadzą 
cy (Piotrkowska 31) przedsiębior: 
stwo p. Í. 


„CH, FASZCZYK I S-KA” sprze; 


daż wyrobów włókienniczych włas 


wątpliwie dać po pewnym czasie 
konkretne oferty, 

Wysłanie własnych agentów do 
Skandynawii z ofertami i próbka- 
mi. 

Posługiwanie się szwedzkimi a- 
gentami, mającymi wyrobioną kli- 
entelę i stosunki. 

Bezpośrednie porozumienie się z 
szwedzkim hurtem branży tekstyl- 
nej. 

"Te dwa ostatnie sposoby jednak 
często mogą być zawodne, gdyż 
budzą czujność konkurencji, a po- 
za tym nic zawsze natrafia się na 
ludzi, którzy rzetelnie zechcą wy- 
wiązać się ze swych zobowiązań. 

Rekapitulując zagadnienie we- 
dług poszczegilnych z grubsza o- 
kreślonych gatunkćw  tekstylićw 
szanse konkurencyjne przedstawia- 
ją się następująco: 

Największe możliwości zbytu ist- 
nieją w dziedzinie tkanin Inianych 
iiniano - bawełnianych nie tylko 
w Szwecji, ale w Norwegii oraz 
Finlandii, 5zwecja zużytkowuje ol 
brzymie ilości płócien lnianych, 
ręczników, obrusćw, serwet, prze- 
ścieradeł, zwiaszcza ręczniki są ar- 
tykułem ogromnie łatwym do sprze 
daży. Obecne największymi do- 
stawcami tych artykułćw są Niem- 
cy, którzy w swoich fabrykach 
przerabiają len polski i rosyjski. 


kwartalnych, poczynając od 1 stycz 
nia 194 r. 


+ 
Również firma 
„PINKUS LAKS” 


Dotychezas voza jedna, czy dwoma 
firmami bielskimi, i jednym czy 
dwoma producemtami prymityw 
nych surowych tkanin oraz sprze- 
dawcami surowego lnu z Wileń- 
szczyzny, cały, polski przemysł Iria 
ny wykazuje duże zaniedbanie ryn- 
ku skandynawskiego, 
I 

Druga z Kolei dziedzina — to 
materiały na ubrania męskie. Na 
tym odeinkn jest trochę lepiej, nie- 
które [firmy łódzkie, a zwłaszcza 
białostockie dały o sobie znak ży- 
cia przez szwedzkich agentów, Zda- 
rza się niestoty, że agenci ci oferu- | 
ją towary zimowe na ubrania i je- 
sionki akurat w końcu kwietnia, 
kiedy zaczyna się właśnie sezon 
wiosenno-letni, eo przypomina przy 
słowiową musztardę po obiedzie, 
Ten artykuł ma duże szanse zdoby- 
cia sobie rynku konkurencyjnością 
cem, 


Wyrohy bawełniane i bielizna w 
lepszym gatunku, Duże zaintereso- | 
wanie istnieją dlo produkcji polskich 
matetiałów na płaszcze damskie. Pc- 
szukiwane są również silnie tryko- 
żate, mające przez cały rok dobry 
rynek śprzedaży. Chcąc jednak 
wprowadzić swoje wyroby na dobre 
na rynek szwedzki trzeba umieć się 
dostosować do jego wymagań pod 
względem gatunków, Kolorów i de- 
seni. 


| 


= 
Takież podanie wniosła do sądu 
tirma 
„MANTEAU” WYTWÓRNIA 
PŁASZCZY”, 


nej produkeji wniósł do sądu po- | (Piotrkowska 18) wniosła do sẹdu| wł. I, Graff (Piotrkowska 61). 


danie o układ. 
Firma znałazła się w trudnościach 


podanie o układ. 
W bilansie aktywa wyrażaja się 


płatniczych wobec czego zwróciła | sumą zł. 55,056, pasywa zł. in se| 
się do sądu o postępowanie ukła-| po stronie pasywów nadwyżka wy- | 7200 zł., kapitał zł. 40,717, 


dowe. 

Firma proponuje 100 proc. wie- 
rzytelności, objętych  postępowa- 
niem układowym, bez kosztów i od 
setek, płatne w 10 równych ratach 


raža się sumą zł. 24,848, 


Aktywa wyrażają się sumą zł. 
178,114, pasywa: wierzyciele zł. 
36,043, akcepty zł. 94,154, podatki | 


Firma proponuje spłatę wierzy- 


Firma proponuje 100 proc. w 3|cieli nieuprzywilejowanych w 100 
ratach 6-mies, bez odsetek; pierwsza | proc. bez odsetek i kosztów w 3 
rata płatna w 6 mies. od uprawo- | ratach rocznych, I w 12 miesięcy 


mocnienia się układu, 


po zatwierdzeniu układu. 


Optymizm na gieldach polskich 


pod wpływem oczekiwań na pożyczkę angielską 


Tydzień bieżący na giełdach 
polskich rozpoczął się pod znakiem 
lekkiego | opiymizmu. | Optymizm 
objął przede wszystkim zawodowe 
sfery giełdowe, które w przewidy- 
waniu realizacji pożyczki angiel- 
skiej dla Polski, co przyczyni się 
do wzmocnienia tempa produkcyj- 
mego w kraju, zakupują obecnie 
akcje przedsiębiorstw  przetnysło- 
wych. i 

Wspominając o pomyślnych na- 
strojach na giełdzie, stwierdzić jed- 
nak należy objektywnie, iż doko- 
nywane wczoraj transakcje, jeżeli 


I OSY TZW RODE RDA AZ KKA 
Świalowe rynki Surowców 
wchodzą w okres „ogórków 


Obroty na światowych rynkach 
surowców były w tygodniu ubie- 
giym nieco mniejsze. Rynki te 
wchodzą już powoli w okres letni, 
który zazwyczaj charakteryzują 
małe obroty, Światowe rynki psze- 
nicy miały na ogół usposobienie 
słabe. Na rynkach tych ciążą duże 
zapasy argentyńskie, a z drugiej 
strony do zniżki cen przyczynia się 
poprawa widoków na zbiory w Pól- 
nocnej Ameryce. Również zbiory w 
Kanadzie szacowane są wysoko i, 
według obliczeń. będa najlepsze od 
roku 1932. 

Ceny bawełny wykazywały lekkie 
osłabienie. Dopiero na ostatnim ze- 
braniu pod wpływem wiadomceści o 
zawarciu układu z Anglią w spra- 
wie wymiany 600 tys. bel bawełny 
na 30 tys. ton kauczuku, notowa- 
ra bawełny znacznie się podniosły. 


| 
| 


Dużą zwyżkę osiągnęły ceny juty 
surowej. Notowane one są przeszło 
28 Ł. 

Na rynkach metali zwyżkowała 
miedź i cyna, Ta ostatnia hardzo 
silnie. Zwyżka cen cyny tłumaczy 
się tym, że kontyngent produkcyj- 
ny podniesiony został tylko o 5 
procent, podczas gdy na ogół spo- 
dziewano się, że zwiększony zosta- 
nie o 10 proc, Zarzucenie projektu 
zbyt wielkiej podwyżki kontyngen- 
tu przypisać nałeży ostrym protes- 
tom prodacentów holenderskich i 
boliwiańskich, którzy wogóle nie 
chcieli zgodzić sie na zwiększenie 
kontyngentów. 

Natomiast notowania ołowiu i 
cynku były słabsze. Dopiero pod 
koniec tygodnia cena cynku znowu 
nieco się podniosła. 


| spłaty pożyczki 


chodzi e rozmiary, były bardzo 
skromne. Transakcje te były doko- 
nywane wyłącznie wśród sfer zawo- 
dowych bez udziału publiczności. 

W dalszym ciagu notowana jest 
podaż pożyczki wewnętrznej, po- 
chodząca przeważnie ze strony 
przemysłu. Wzmożena podaż tego 
waloru tłumaczona jest  koniecz- 
nością upłynnienia portłelu dla za- 
silania kapitału obrotowego oraz 
przeciwłotniczej. | 
Zwiększone zaofiarowanie nie wpły 
nie prawdopodobnie na dalsze ob- 
niżenie się kursu, gdyż cały mate- 
riał rabierany jest przez instytucje 
finansowe. 


Kursy kształtowały się następu- | 
hco: | 
_4 i pół proc. państwowa pożycz- 
ka utrzymała się na poziomie po- 
przednim: 59,75 w płaceniu, 60,25 
w żądaniu. 

3 proc. pożyczka inwestycyjna: | 
za grubsze odcinki płacono 64-75, 
ządano 65,25, za setki 61,73 kupno, 
€2,25 sprzedaż, za drobne 59,75 w 
płaceniu, 60,25 w żądanie. 

4 proc. prem. pożyczka dolarowa 
(dolarówka) oficjalnie nie notowa- 
na. Na rynku prywatnym płacono 
39,75, zadano 40.25, 

4 proc. pożyczka konsolidacyjna: 
grubsze odcinki nie sen ei 
zmian: płacono 60,75, żądano 61,25. 
Setki i odcinki drobne podniosły 
się o 100 pkt.: 60,75 kupno, 61,25 
sprzedaż. 


4 i pół proc. listy zastawne ziem 
skie ser. V podniosły się o 50 pkt. 
Płacono 55,75, żądano 56,25. 

5 proc. listy zastawne m. War- 
szawy z 1933 r. podniosły się o 23 
pkt.: za grubsze odcinki płacono 
64.25, żądano 64.75, za drobne 65 
kupno, 65,50 sprzeaź. 

5 proc. listy zastawne m. Łodzi 
1938 r. poprawiły się o 50 pkt. 
56,25 w płaceniu, 56,75 w żądaniu. 

6 proc. obligacje m. Warszawy 
8 i 9 em. 65,75 kupno, 66,25 sprze- 
daż. 

Na rynku akcjowym — tenden- 
cła wyraźnie mocniejsza. Za Bank 
Polski płacono 104,50,  żądano 
105,50, okazicielskie i 103.50 kup-| 
no, 104,50 sprzedaż. Żyrardów pod 
niósł się o 125 pkt. do 48 w kup- 
nie, 49 w sprzedaży. i 


Zapisujcie się | 
na członków L.0.P.P. | 


Łódź, 27 czerwca 1939 


Rynek pieniężny 
JUrzędowa ceduła 
giełdy warszawskiej 


Na wczorajszym zebraniu giełdy de- 
wizowo - walutowej w Warszawie no- 
łowano następujące kursy: 

DEWIZY 

Bruksela 90,55 — 90.77 — 90.35, Ber 
im 218.07 — 212.01, Gdańsk 100.25 — 
99.75, Amsterdam — 282.50 — 283,21 
— 281.79, Kopenvaga 111.20 — 111,48 
— 110.92, Londyn 24,90 — 24.97 
24.83, Nowy Jork 53134 — 5.33 — 
5.3012, Nowy Jork kabel 5,32 -= 5.33% 
— 530%, Oslo 125.10 — 125.42 
134.78, Paryż 14.08 -— 14.12, — 14.04, 
Sztokholm 128.25 — 128.57 -- 127.98, 
Zurych 120 — 120.30 — 119.70, Medio 
lan 28,04 — 27,90, Heisiaki 10.98 - 
11.01 — 10.95 

PAPIERY PROCENTOWE 

446% poż. wewnętrzna 60, 3% pv- 
życzka inwestycyjna I em. 75.25, 8% 
poż. inwestycyjna TE em. 76.75, 5% 
poż, konwersyjna 65 (setki) 62 [drobne 
60, 4% prem. poż. dolarowa -- nie 
notowana, 4% poż, konsolidacyjna 61 
(setki i drobne) 61, 

5% listy zastawne i obligacje komu- 
nalne BGK. (dawniej 8 i 7%) 81, 5%4 
proc, listy zastawne Banku Rolnego — 
(dawniej 8 i 7%) 81, 6% obligacje 
bankowe BGK. II em. 97. 

44% listy zastawne poznańskiego 
ziemstwa kredytowego, ser. K. 51.50, 
4% listy zastawne ziemskie ser. V 
56.25 — 56, 5% listy zastawne war- 
szawskie 1935 roku 64.50 (drobne) — 
65.25, 5% listy zastawne łódzkie 1938 
roku 5650, 4% listy zastawne m. Lu- 
blina 1933 r. 55, 6% obligacje m, War- 
szawy 8 i 9 em. 66. 

AKCJE 

Bank Polski 105, imienne 104. War- 
szawskie Tow. Fabr. Cukru 36, Warsz. 
Tow Kop. Węgla 31.25 — 31.50, Liipop 
80, Modrzejów 18, Ostrowiec 79.50, Sta 
rachowice 48,50 — 49,50, Żyrardów — 
48 — 48.50, Haberbusch 60. 

GIEŁDA ŁODZKA 

Na wczorajszym zebraniu giełdowym 

w Łodzi notowano! 


Sprzedaż Kupno 
Dolarówka 40.25 40.00 
Inwestycyjna I em, 75.25 7500 
Inwestycyjna [ em. 77.00 76,75 
Konsolidacja 61.25 61.00 
Wewnętrzna 60.25 60.00 
Bank Polski 106.00 105,00 


Tendencja utrzymaną. 
- GIEŁDA ZBOŻOWA 


Żyto 16.50 — 16.75 
Pszenica 28,75 — 29,00 
Pszenica zbier, 28,00 — 25,25 
Owies I gat. 19.75 — 20.00 
Owies II gat. 19.25 — 19.50 
Gryka 24.50 — 25.00 
Mąka pszenna 19.50 — 50.50 
Maka pszenna 15.50 — 49.50 
14,50 — 45,50 
43.50 — 44,50 
35700 — 37.50 
10.50 — 41.560 
39.50 — 40.50 
3350 — 34.50 
32.50 — 33.50 


31.50 — 3250 

Mąka pszenna past, 17.00 — 18.00 
Mąka psz. exp, śrut. 14.00 — 15.00 
żytnia 30.00 — 3100 


27,00 — 27.50 
Mąka żytnia raz. 23 50 — 24,00 
Mąka żyt. exp. śrut. 14.00 — 15.00 
Otręby pszenne 11.50 — 11.78 
Otręby psz. śr. 11.25 — 1150 
Otręby żytnie 11.75 — 12.00 
Kasza jęczmienna 32.50 — 54.00 
Kasza gryczana 42.00 — 43.00 
Victoria 38.— — 42— 
Ziemniaki 5.25 — 5,75 
Siemię lniane 51.00 — 52,00 
Makuch lniany 21.00 — 23.06 
Łubin niebieski 15.50 — 14,50 
Łubin żółty 15.50 — 16.50 
Słoma żytnia 4.00 — 4.50 
Rzepak ozimy 51.00 — 54.00 
Siano pras. lnzem 8.00 — 9.00 
Siano I gat. 6.00 — 700 


Tendencja na strączkowe i pastew 
ne spokojna, na mąki, żyto i otręby o- 
żywiona, na inne zwyżkowa, ogólny 
obrót 1.000 tonn. 

NOTOWANIA BAWEŁNY 

NOWY JORK. 

Otwarcie z dnia 26 czerwca, 

Lipiec 9.37, paździęrnik 8.67, gru- 
dzień 8.46, styczeń 8.34, marzec 8.25, 
maj 8.20, 

ALEKSANDRIA, 26 czerwca 

Dziś — giełda nieczynna 


ZZO RTZ R O Z ZZA A 
Sad oelsręśowy rozpatrzy 


formalne tło decyzji w sporze Konów 


W środę, dnia 28 b. m. odbę- 
dzie się w sądzie okręgowym w 
Łodzi rozprawa na tle orzecze- 
nia sądu polubownego w sporze 
pomiędzy p. Oskarem Kon, pre-| 
zesem Sp. ake. „Widzewska Ma- 
nufaktura“ a synem jego, konsu- 
lem Maksem Konem. 

Decyzja sądu polubownego, ja- 


ka zapadła w tym sporze, za- 


4 i pół proc. listy zastawne po: |skarżona została przez prezesa 


znańskie ziemstwa 


kredytowego | Oskara Kona do sądu okręgowe- 


seria K. 51,25 w płaceniu, 51.75 wigo. — 


, zadaniu, 


Sąd okręgowy zbada arbitrów 


obu stron i superarbitra w cha- 
rakterze świadków, celem ustale 


nia, czy w trakcie rozprawy w 


sądzie polubownym zachowane 
zostały wszystkie obowiązujące 
w sadownictwie polubownym 
przepisy formalne. 

Jak wiadomo, superarhitrem 
w sądzie polubownym był sędzia 


handlowy p. Feliks Goldstein, ar 
bitrem prez. Oskara Kona — p. 


Dawid Fuks, arbitrem konsula 


Maksa Kona — p. Józet Ingster, 


12 27. VI. — GŁOS PORANNY — 1939. Nr. 17% 


Śniadania wied. zł. 1.10 


Winiarnia prz | SH ceny łącznie z usługą. 
Karwia niBaliykiem willa „BAŁTYK” Handlu PE * £ Obiady z 3-ch dań zl 1.73  Najsmaczniejsza kuchnia. 
an IM *'piormowska są >° Kolade jarskie I mięsne m. 2.00 Lokal nowocześnie chłodzony. 


Pod kierownictwem 


„dniowa c. 


Lichtensztajnowej i |. Grundmana 


A Ę ją Południowa M) £- paśniadania, kolacje oraz obiady j 
Wycieczka l0 Karwi MIECZATNIĄ “orma g: LIL 
ze zwiedzaniem Jastarni, Juraty, Jastrzębiej Góry i Gdyzi. cen w Ż5 Kuchnia smaczna! Obsługa Ceny 52 NCM sarna!  Obyługa szybła! 

Koszt pobytu | wraz z utrzymaniem i przejazdami wynosi zł. 50 

UWAGA! Dom Wypoczynkowy w Głownie przyjmuje zamówienia POKÓJ umeblowany, m ali -=d>Ulftóx GT RE REZ AR te- DOKTÓR 


lefon do wynajecia, Welezańska 


zr. 65, m, 4, I piętro. 


na lipiec, pokoje 1 i Z osobowe 


Informacje i zapisy biblioteka „LE KT OR“, Śródmiejska 7. 


— 


KLINGER 


SPECJ. CHOR. WENERYCZNYCH, SE- 
KSUALNYCH 1 SKÓRNYCH osiada 


u. Przejazd 17. 


GODZINY PRZYJĘĆ: od 9—11 i od 


DO WYNAJĘCIA dla pana pokćj 
skromnie umeblowany. Al. Kościnsz 
ki 13, m. 1. tel. 


2183-73, 


przy PRZEZIEBIENIU| 
ea PRZEZIĘBIENIU) 


Ogłoszenia drobne 


Różne” 


ś 


nw 


6—8. — Tel. 132-28. 


inh m tac legi "ZE" pra 


KOLUMNA „Pensjonat. Maria", LADNY 2-okienny pokćj z wygo B 
B Uzdrowiska S „ przyjmuje zamówienia na| dami i telefonem do wynajęcia. Pk PRZYCHODNIA 
| EIE RY ZRK —"— | SELON bieżący. KOZIE 60, m, 58, o godz. :—5 


GŁOWNO. Pensjonat dla dzieci i 
młedzieży Marii Szefnerowej. Zgło 
srenia. tel. 2640-61. Narutowicza 43, 
lub ia miejscu: Lemańskich 20. 


-— mni m M mm | MA 3 
fiNauka | wychowanie m. |br: 
ANGIELSKIEGO i riemiecziego 
metodą konwarsacyjną szybko Wwy- 
ucza Kryszek, Pomorska 15, tel. 
7171-28 Zastać od 2 — 3. Korespon- 
dencja, tłumaczenia, Ceny przystęp 
ne. 125 


KAS 
ETRPA.. 


Lokale 


WŁODZIMIERZÓW: .,Hanka', Ucz- 
niówskie kolonie letnie. Opieka wy- 
chowawcza: „d rostwo - Fallek, Po- 
morska M. Zarzad: Fryda Epsztaj- 
nowa, Pogonawskiego 30. Telefony. 


a 
3 


WENEROŁOGICZNA 


chor. skórne i weneryczne 


Od 8-ej rano do 9 wiezór, 
w niedz. 9—11 ranoc 
Panie przyjmuje kobieta lekarz 


PIOTRKOWSKA 161 
PORADA 3 ZŁ. 


pe pe pol. 5632—10 


2-61 GATUNEK jedwabi desenio- | 
wycb. Tanie. Kilińskiego 44, front, ; 
H piętro Rubaszkjn. 938—20 


REMONTUJAC mieszkania, pamię: 
taj nszczelnić okna 3 drzwi, Ulep- 
szory system A. Frydenscna" chro- 
ni latem od kurzu, sadzy, zimą od 


wiatru i przewiewu. Trwałość dłu- 


jHigiena 


260-07. 277.24. Dziś popałudnin gołetnia. Ceny tylko latem zniżone 
a EE ZS! 1 S TE A ĝ 9 >: 
wiwal. | * ; „. {o 30 proc. Dzwonić 265-28. Piotr- to zdrowie! 
A LOKAL składający się z 4 pokoi ZES T 980—15 Z pae * 
AETA -TTAGNE TA aTe :, ie wyżej drurieg ictra, vomie a 1 yklinowanie, drutowanie i fro- 
ZACISZE LEŚNE. Pensjonat Ady | 1e wyzej drugiego pom. adun ———— | 8 terowanie posadzek, czyszcze” 
Szykier - Żołtkierowej” i Stefanii dzy (go Sicrpula 1 Zwirki, oraz | POŃCZOCHY gazowe ze skazka- | nie wystaw i okien, sprzątanie 
Kuaseakowej przyjmuje zamówienia Kościuszki i Sienkiewicza poszuki- mi od zł. 1.50. Kostiumy kąpie-| biur i pokoi, odkurzanie elek- 
Iulermacie w Łodzi, tal 27524 ij wany na biuro przez poważną 10- ||owe. Bluzeczki. Skarpefki. Bie- trolusem. Reperacje linoleum. 
ef ap > mE ferty PAR? d i Pakowanie okien i drzwi. 
114.15. Telefon na miejscu Poddę- | stytucję. Oferty . 7”. do admi- |lizna, Sprzedaż detaliczna, ceny |Ę 
Lice 30. nistracji. 5895-2 |ściśle fabryczne. „Tanie Źródło J. HUPERT i S-Ka 
i ŻĘ zę ==- |Pończoch“, Narutowicza 36, m. 
ORŁOWO MORSKIE. Pensjonat dla 3 POKOJE z kuchnią z wszelkimi | 2. front. parter. 587—10 Piotrkowska 44, 
niedzieży, pod , kier. Cecylii escola: Sienkiewicza 115, ot == tel. 202-14. 


zaraz do wynajęcia. Wiadomość w 


dozorcy 


Żęwamelowej i Sianjsławy Zysowej. 
Willa „Luška", lekai komfortowy, 
kuduniia wykwintna. opieka troskli- 


LETNIE MIESZKANIE 2 pokoje z 


wa Sport pod kier. wykwalifiko- | 
wamyćh instruktorów. Zgłoszenia j oszklona weranda i kóchidi, kom- 
ińtormacie: tel. 151-82 i 17442,fpictnie urządzone do oddania na 
ctàz na miejscu. w Orłowie. 60—4 lipiec. Wiadomość: telefon 209-08, 


i od 8—4. — 


ol 8—11 


6:CIOPOKOJOWE mieszkanie z wy 
godami, windą do wynajęci od 
LVI 1936 r. Wiadomość w admi- 
nistracji domu, ul. Andrzeja 3. 


DU WYNAJECIA pekćj umeblo- 
wany dla pana. Wćlezańska 4, m. 
3. Obejrzeć: 9—11 i 3—5 pp. 


INOWŁÓDZ, pod Spalą. Pensjonat |” 
dr. Anny Diringerowcj w willi Ser- 
wikćw, Las. Plaża nad Pilicą. Ce- 
ny przystępne. 698—2 
ZAKOPANE. Pierwszorzędny poi- 
sinat „Biały Dom” nadal pod za- 
rządem Idy Borzykowskiej i F.eonii 
Krautćwny. Telefon 1309. 22—2 


LECZNICA: 


D-ra Z. Rakowskiego 


ze stałymi łóżkami 
DLA CHORYCH NA 


uszy. mos. aardło 
I DROGI ODDECHOWE 
Gabinet - Rentgena dla prześwietlań 
i zdjęć 


Piotrkowska 67, tet. 127-81 


x od 9 — 3-ej i 5.30 — 8 wiecz. 


SALON fryzjerski damski w cen- 
truin miasta dobrze zaprowadzony 
do oddania z powodu wyjazdu. O- 
ferty sub _..P, 106” do Fuksa, Piotr 
kowska 37. 


IE). + DAŁEM ZE "ALB" RÓ z RZEKA a PW FR RE 2 z AAA, 


2, 8 POKOJE z kuchnią; wama- 
wygody, balkon, słoneczne, wolne 
od podatku, TE piętro do wynaję- 
cia od 1.7. Senatorska 34, reg Ki- 
lińskiego. 


do rogu Kopernika 


doj. tramw. 0, 5, 6, 8 
i Żeromskiego 


Ceny miejsce: 


Jedyne letnie. kino w ogrodzie 


RAKIETA 


Sieakiewieza 40, tel. 141-22 


KNEKKKHK 
KINO TEATR 


METRO 


PRZEJAZD'Z 


jesi „G P S tkimi do- 
Prenumerata aikani wyżoś! w Łodzi 2t 4.00, śe odnostęnie — 


os£Y, z przesyłką pocztową w kraju — zł 6.—, za granicą — zł. 9— 
Redakcja rękopisów nie zwraca. 
ła termmowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada. 


Redaktor: Józef Nirnstejm 


I m. 1,09, Ji m. 90 gr, IHI m. 50 gr. 
„ważne w niedziele i święta 16—18 w. 


Clark Gable, 


|m=BRA 


Pcczątek w dni powszednie o godz. 4-e), w soboty, niedziele i świętao godz. 2-ej. 


+ Dziś íi dni nastepnych! 


€ GEHENNA” > 


w-g powieści HELENY MNISZEK w rol. gł Lidia Wysocka, (wikiińska, Samborski, Zacharewicz i inmi 


STUDENTKI-(CI) poszukiwani da 
kelportażu popularnej książki. Zgło 


szenia: ul. Dr. Kopcińskiego 20, Do akt. Nr. Km. IX 1715 | 39 
m. 7, godz. 3—4, OBWIESZCZENIE 

PA Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, 
MANIOWRZYSTKA, siła. pierwszo: | 99: 9-80, Ignacy Jakowicki, zamie- 
rzędna. Minimum zaróbku zagwa- szkały w Łodzi przy uł "PogiotFac: 


rantowane, poszukiwana. „AElite', 


Piotrkowska 36, 


NAJKORZYSTNIEJ zakupisz arty- 

kuly fotograficzne w firmie M. Czę- 
stochowski, Piotrkowska 88, w po- 
dwćrzu. 5912—10 


ZAGINAŁ protest z wystawienia 
I. Engiel na zlecenie M. Rozen, 
platny dn. 15.6 r. b, na sumę zł. 175 
Powyższy pretest unieważnia się. 
Zwrot za wynagrodzeniem: Łódzka 
Czesalnia, Boczna 6. 


sumę zł. 


kiej 16 

na zasadzie art. 602 K; P. C. ogłasza, 
15 w Łodzi przy ul. Limanowskiego 56 
odbędzie się publiczna licytacja ru- 
chomości, a mianowicie: 

prasa mechaniczna, bormaszyna, 
prasa mechaniczna, rolmaszyna do 
oszacowanych na łączną 

które można oglądać w dniu licytacji 
oznaczonym. 

Łódź. dn. 20 czerwca 1939 r. 
Komornik: (—) IGNACY JAKOWICKI 
Sprawa Wł Radzikowskiego 

p-ko K. Skórczyńskiemu 


áe w dniu3 lipca 1959 r. od godz. 
zawias, heblarka 
2300— 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 


25 KRZESEŁ wiedeńskich sprze- E z z 
dam. Południowa 58, m. 15, Obej- (i 
rzeć można 12—83 pp. -POKOJOWE mieszkanie 
«ZAPISZ SIĘ NA CZŁONKA z wszelkmi wygodami w nowoczesnym domu, 
ŁÓDZKIEGO bape gaj ul. Piotrkowska 203/5, od zaraz do wynajęcia. 
PRZECIWŻEBRACZEGO - | Wiadomość na miejscu. 
TERANE 


FATE EIE PZ S EEIE TERE S TENTAT CEIKZY?, 


Dzieje ludzi wietkiej odwagi i wielkich serc. 
Na pierwszy seans 
| EETIEEZECZ = 


zar ( 


Ogloszenia 

50 gr., nekrologi 40 gr. Zwyczajne istr. 10 szpalt) 12 
Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, najmniejsze zł. 
szenia w dodatku niedzielnym „Rewia* (str. 5 szp) 1 zł. 
firm zagr 100%. Za ogłoszenia fahelaryczne | Inb fantez. 


Arcydzieło produkcji krajowej 


za wiersz milimetrowy eE (strona 5 szpali): 1-sza strona 2 zł, 
redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca 60 gr., 
gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmniejsze ogłoszenie zł. 
1.20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są a 
dodatkowa 507% Ogłoszenia dwukolor 


Za Wydawnictwa, „Ułos Poranny — Tan Urbach Ii S ka“ Eugeniusz Kronman. W. drukarni własnej Piotrkowska 101. 


wuli i p. Awronina willa 


Dr. SOLAN. RURNISTEIN 


CIECHOCINEK 


w. „EWA”, ul. Zdrojowa 


LEKARZ - DENTYSTA 


L. Gecowowa 


tel. 74-02 


przyjmuje od 3-8 wiecz. 


legionów 3, 


znowaczki 
osnćw  raszlowycj: 
zgłosić do firmy J. 
Wilczyński, sp. akc. 

ki nr. 25. 


BEZ BOLU 


KUTECZNIE Q 


dı mogą się 
Hirszberg i 


AL. Kośbiusz: 


Na Wiśniowej 
i Kraszewie 


otrzymać można 


Górze 


Głos Poranny 


Ka- 
Hofmana 


u kolporterów p Jamnika willa 


obok, basenu, 


ziś i dni nastepnych najpiękniejsza operetka świata 


CNOTLIWA ZUZANNA 


W rol g: Meg Lemonier, Henri Garat i Raimu 


— Kupony -ulgowe po 70 gr. z prawem zajmowania dowolnych Reg 
Pocz. orzedst w. dni pówsz. o godz. 4, M niedziele i święta o godz. 2 


RKRiyrma Loy i Spencer Tracy w filmie p. t. 


URA 


wszystkie miejsca po 54 grosze, 


Reklamy tekstem 
zastrzeżenia miejsca 
1.50. 
Ogło- 
50% drożej, 
o 502% droż 


bez 


